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Likwidacja zwycięstwa 


Nowy Minister Spraw Zagranicznych 
W. Brytanji p. Henderson przed paru 
dniami oświadczył w Izbie Gmin: 

— Jestem przekonany, że nie leży w 
interesie pokoju europejskiego stopniowe 
przeprowadzenie ewakuacji Nadrenii. Sa- 
dzę, że powinniśmy  usiłować pozyskać 
zgodę Francji i Bełgji na podjęcie jedno- 
czesnego z nami kroku... Izba może być 
przekonana, że uczynimy wszystko, co le- 
ży w naszej mocy moralnej, aby zgodę tę 
uzyskać... 

Dotychczas jednakże, ani Francja, ani 
Belgja tej upragnionej przez p. Henderso- 
na zgody na miezwłoczną ewakuację Nad- 
renji nie wyrazily, ale zarówno w Lon- 
dynie, jak i w Bertinie, zdaje się, niema 
poważnych wątpliwości, iż zgoda taka 
nastąpić musi. Zadałeko zabrnęło się w 
Paryżu w polityce Locarna, Toiry i Ge- 
newy, nastapilo pewne przytępienie wraż- 
liwości i zmęczenie ustawiczna walka z 
uroszczeniami Niemiec, które w sposób 
coraz bardziej małarczywy staraja się 
podważyć podstawy Traktatu Wersalskie- 
go. 


Koła wojskowe Francji zdają sobie 
dobrze sprawę z tego, że przedwczesna 
ewakuacja Nadrenii brzemienna jest w nie- 
oblkczalne skutki, że bezpieczeństwo Fran 
c}, Polski i Czechosłowacji będzie odtąd 
poważnie zagrożone. 

Ale w polityce francuskiej w tych 
sprawach nietyłko wojskowi maja głos, a 
przytem w razie niewatpliwego wycofa- 
mia wojsk angielskich z Nadrenji pozo- 
stawienie tam tylko wojsk francuskich i 
bełgijskich napotkać może na duże trud- 
ności. 

Niemcy więc bliscy są celu. Otrzyma- 
ja Nadrenjię tak jak chcieli gratis i franco, 
a ze splata odszkodowań wedle planu 
Younga też sobie poradzą. „Niemiecka 
krzywda“ zostanie naprawiona na tych 
dwóch odcinkach. 

A gdy się znowu stanie nad Renem 
będzie można myśleć o dalszych posunię- 
ciach, najprawdopodobniej w  kienunku 
odzyskania utraconych kołonij, bo właś- 
nie mandaty Sprzymierzeńców nad b. ko- 
lonjami niemiecktemi niedlugo będa pod- 
dane rewizji zgodnie z warumkami trak- 
tatowemi.. Może mile wszystko odrazu, 
ale coś przecież da się odzyskac, choć to 
sprawa trudniejsza, gdyż chodzi przeważ 
nie o interesy amgiełskie, a o ile Londyn 
dzisiejszy mało dba o bezpieczeństwo nad 
Renem, to nie lubi jednakże pomniejsza- 
nia wpływów W. Brytanjiz czem się 
Niemcy muszą liczyć. 

Potem, albo jednocześnie, rozpocznie 
się generałny atak na „korytarz gdański" 
czyli polskie Pomorze i wogóle w kierun- 
ku poprawienia „niesprawiedłiwej" grani- 
cy z Polską. 

, Oczywiście w najbliższej już przysz- 
łości spodziewać się nałeży, iż propagan- 
da niemiecka rozpocznie „oświecanieć w 
tym kierunku openji angielskiej.. 

Znamy już argumenty niemieckie wszeł- 
kiego rodzaju, a wśród mich i ten, że obec 
na granica z Polska nie da się utrzymać, 
gdyż zagraża rzekomo pokojowi... Niem- 
cy sądzą, że uda się im z czasem przy- 
musić Polskę do zgody na rewizję gra- 
nic”, ~ 

Ale mgdy mie zawadzi powtarzać jak- 
najczęściej, tak, by cały Świat o tem wie- 
dział, że żaden Rząd polski nigdy i pod 
żadnym pozorem na oddanie Niemcom 
chociażby piędzi polskiej 


„drogi i t. p. 


Należność pocztowa 
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Opłacona ryczatRem. 


WYJAZD PAPIEŻA Z WATYKANU 


RZYM. (Tel. wł.). — L'Avvenire d‘ 
Italia donosi, że wiadomość o opuszcze- 
niu Watykanu przez Papieżą w dniu 25 
lipca na św. Jakuba została oficjalnie po- 
twierdzona. 

Dotychczasowa zwłoka dała powód 
do bezpodstawnych pogłosek, jakoby. 
opóźnienie to było spowodowane jakiemiś 
przeszkodami natury zasadnieczej. Pogłos 
te są jednak zupełnie pozbawione jakich- 
kolwiek podstaw. Jedyny powód był w, 
trudnościach natury Ściśle zewnętrznej. 

Chodzi mianowicie o ustamowienie do- 
kładnego ceremonjału i formy w jakich 
ma być dokonane ukazanie się Głowy 
Kościoła na ulicach Rzymu, z czem zwią- 
zany będzie niebywały natlok tłumów. 
Dałej należy brać pod uwagę niebywałe 
upały, pamajace obecnie we Włoszech, z 
czem związana jest sprawa ustalenia od- 
powiednich szat liturgicznych, długość 


Należy także mieć na uwadze, że po- 


przednie ceremonjały, według których Pa 


pież ukazywał się na ulicach Rzymu, dziś; 


są zupełmie przestarzałe i nieaktualne. 
Wówczas bowiem Papież ukazywał się ja 
ko suwerenny władca w swej stolicy, dziś 
zaś będzie tyłko najczcigodniejszym go- 
ściem. Do tych właśnie nowych warun- 
ków musiał być dostosowany nowy cere- 
monjał, co spowodowało dotychczasową 
zwłokę. 

Wedłet wiadomości z otoczenia papie- 
skiego, pewnem jest, że pierwsze wyjście 
Papieża z Watykanu, będzie dokonane w 
formie uroczystej ceremonji religijnej, ja- 
ko akt dziękczynienia Bogu za uzyskanie 
swobody dla Papiestwa. 

RZYM. Ofrejalnie ogłaszają, że 25 b. m. 
z okazji Międzynarod. Kongresu Te- 
ologicznego Papież po raz pierwszy opu- 
ści Watykan i weźmie udział w procesji 
na placu św. Piotra. Na kongres przybę- 
dą słuchacze teołogji ze wszystkich semi- 
narjów na całej kuli ziemskiej. (KAP). 


LITWA PRZECIW POLSCE 


BERLIN. (PAT). — Vossische Ztg. 
donosi z Kowna, że rząd litewski w naj- 
bliższych dniach ma przedłożyć Lidze Na- 
rodów obszerny memorjał, oskarżający 
Polskę o akeję wywrotową przeciwko Li- 
twie. Memorjał ten zawierać ma rzekomo 
dokumenty, powołujące się na to, iż terro- 
ryści litewscy przy zamachach bombo- 

ku do Ligi 


wych używali bomb konstrukcji połskiej. 
Vossische Ztg. w związku z tem zwraca 
uwagę na niezwykle chłodne przyjęcie, ja 
kie spotkało delegatów komisji komuni- 
kacyjno - tranzytowej Ligi Narodów ze 
strony premjera Wałdemarasa, zaznacza- 
jąc, że Waldemaras w ten sposób podkreś 
lić chciał swe desinteressement w stosun- 
Narodów. 


AMERYKA NEUTRALNA 


NOWY JORK, (PAT). „Herald Try- 
bune* dowiaduje się z Waszyngtonu, że 
prezydent Hoover nietylko przyłącza się | 
do decyzji, sprzectwiającej się udziałowi | 


|banków związkowych w operacjach Ban- 


ku Międzynarodowego, lecz ponadto 
przeciwny jest wysyłaniu obserwatora na 
najbliższa konferencję europejską w spra- 


wie wprowadzenia w życie planu Younga. 


KONKORDAT PRUSKI 


BERLIN, (PAT). Sejm pruski przyjał 


stronnictw rządowych i partji gospodar- 


wczoraj w drugiem czytaniu głosami czej ustawę o umowie konkordatowej ze 
Stolicą Apostolska. 


LOTY PRZEZ ATLANTYK 


OLDORCHARD, (Stan Maine). — 
(PAT). — Lotnicy Williams i Yancy 
zamierzają rozpocząć w dniu dzisiej- 
szym lot ponad Atlantykiem w kierunku 
Rzymu, na samolocie Pathfinder. 

OTTAWA, (PAT). Nie otrzymano do- 
tychczas żadnych wiadomości o samolocie 


Untinbowler, odbywającym lot z Chicago 
do Berlina t. j. od chwili, kiedy znajdo- 
wał się w drodze ku Orenłandji. Wobec 
doniesień o złych warunkach atmosierycz- 
nych władze przypuszczają, iż niepogoda 
mogła zatrzymać lotników w Great Wha- 
le. 


PO LITEWSKU 


KOWNO. (AW.). — Minister Spraw 
Wewnętrznych Litwy opublikował naste- 
pujace ogłoszenie: Komisarzowi naczelne 
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DZIEŃ POLITYCZNY 


P. MINISTER STANIEWICZ 
Dnia 5 b. m. wieczorem p. Mimister 
Staniewicz wyjechał na Połesie do Sarn, 
gdzie zwiedzi stację tortowa, fanmę poka- 
zową i tereny nad projektowana kołonją 


osadiriczą. Z Sarn p. Minister uda się do 
Bereźna w pow. ikostopolskim oraz na 
zwiedzenie majątku Wysock, a następnie 
do Pińska przez Stolin, Ćmien i Rówczę, 
w których to miejscowościach dokona lu- 
strach przeprowadzonych już prac scałe- 
niowych. Potem p. Minister uda się do 
Drohiczyna i w pobliskim Bleździeżu 
zwiedzi roboty meljoracyjne. 

P. Minister Staniewicz wraca do War- 


jszawy dnia 8 b. m. 


B. MINISTER CZECHOWICZ 

Ajencja Wschodnia podała wiadomość 
iż b. Minister p. Czechowicz w związku 
z objęciem stanowiska dyrektora naczelne 
go Banku Ziemiańskiego złoży mandat 
poselski. Pisma „Przegład Wieczorny” i 
„Dzień Polski tej wiadomości katego- 
rycztie ząaprzeczyły. 


NOWE "PROPOZYCJE NIEMIECKTŁ 
Na skutek ostabnich konierencyj Posła 
niemieckiego w Warszawie Rauschera w 
Berlinie, wysunięte zostana przez Rząd 
Rzeszy nowe propozycje dotyczące wzno- 
wienia rokowań handlowych połsko -nie- 
mieckich. Rząd Rzeszy niemieckiej uznaje 
że wprowadzone ostatnio przez Niemcv 
cła wwozowe na przetwory rolnicze zmie 
niają sytuację, będąca podstawą dotych- 
czasowych rokowań, co znacznie posu- 
nie naprzód sprawę dalszych pertraktacyj. 
Równocześnie Rzad Rzeszy domaga sie 
jednak, by wszystkie ustałome dotad w ro 
kowaniach zasady pozostały bez zmiany. 


„MINISTER ANGIELSKI P. THOMAS 


Zapowiedziamy przyjazd członka Rzą- 
du w gabinecie MacDonalda p. Min. Tho- 
masa w połowie lipca do Warszawy na 
zjazd związków zawodowych włókienni- 
czych nie nastąpi. P. Minister Thomas nie 
może przyjać zaproszenia ze względu na 
nawał prac nowego Rzadu angietskiego. 


FERJE W SADOWNICTWIE 
Najwyższy Trybunał  Atdmrenistracvinv 
zawiesi! na czas feryj letnich rozpatrywa- 
nie skarg. Ferje N. T. A. potrwają do dn. 
| września. Sad Apelacyjny, Okregowy i 
oddziały Sądu Grodzkiego z powodu ur- 
lopów sędziów zmnieszają ilość sesyj. 


| KONGRES STRONNICTWA CHŁOPSK. 


Dnia 7 lipca rozpoczyna się w War- 
szawie ogólmopołski kongres Stronni- 
ctwa Chłopskiego przy udziale 200 dele- 
gałów. Tematem obrad kongresu będzie 


|sprawa fuzji stronnictw ludowych w Pol. 


mu policji zostaje udziełone wymówienie SCe. 


instrukcje w czasie zamachu na 
Wałdemarasa, 


za złe 
Premiera 


udało się powstrzymać terorystów. 


ponieważ nie) 
| o 7 a P À 
„stało powiadomione, że Tokijskie Stowa- 


KUPCY JAPOŃSCY 
Posełstwo Japonji w Warszawie zo: 


rzyszenie Kupców wysyła dałegację do, 


Połski na tegoroczne Targi Wschodnie. 


się mie może. Takiego Rządu nie zniosłoby | wa wojne światowa, taka bowiem jest lo- Delegacja ta ma zorganizować specjałny 


społeczeństwo połskie ani godziny. | 


Niech świat wie, że zamach na połskie 


Pomorze, Śląsk czy Poznańskie postawi gają w likwidacji zwycięstwa Sprzymie- | 


pod broń cały nasz naród, że praktyki 
pruskie z czasów rozbiorów dawnej Rze- 


kim nie śni się Niemcom. 
Wszelki zamach na nasze granice to| 


ziemi zgodzić! wojna, która musi przelstoczyć się w no- 


gika warunków. 


dział towarów japońskich na Taerach 


Niechże Niemcy i ci, którzy im poma- Wschodnich. 


rzeńców — pamiętają, że likwidacja koń- 
czy się tem, gdzie się zaczyna mowa o 


ludzi, którzyby mogli myśleć inaczej. 


L- R. 


| Wczoraj 
czypospolitej napotkaja taki adpór o ja- naszych granicach i że niema w Polsce konfiskata 


KONFISKATY 

Komisarjai Rzadu obłożył 
„Gazeię Warszawska“. Po 
konfiskace ukazało się drugie wydanie pi 
sma z białemi plamami na pierwszej i 
czwartej stronie. 


SOWIETY GŁODZA 
CUDZOZIEMCÓW 
Przedstawiciele posełstw zagranicz- 
rych w Moskwie zwrócili się do Rządu 
Sowietów z prośbą aby im, wcbec braku 
żywności w Rosji, pozwolono spro- 
wadzać artykuły spożywcze w krajów 
cściennych. Rząd Sowietów odmówił. 
Lichwa żywnościowa przechodzi wszelkie 
granice, za kilo kaszy 
cła przewozowego. 


KOMUNIKACJA POLSKI Z LITWA 

Delegaci Ligi Narodów, którzy zwie- 
dzili ostatnio pogranicze Polski i Litwy 
celem zbadania możliwości nawiązania 
komunikacji miedzy obu państwami, po 
odbyciu wspólnej konferencji w Berlinie 
złożyli obszerny raport komisji komunika 
cyjnej Ligi Narodów. Raport ten rozpa- 
trzony zostanie przez komisję Ligi Naro- 
dów we wrześniu r. b. 


KOLEJOWE MANDATY KARNE 

Ministerstwo Komunikacji wprowadzi- 
ło doraźne mandaty za przekroczenia ad- 
iministracyjne na kolejach. Na Dworcu 
Głównym w Warszawie przeprowadzana 
jest obecnie kontrola mająca na celu nie- 
dopuszczanie do zajmowania miejsc w 
pociągach przez osoby posiadające tylko 


ściagają 1 dolara 


eOL SK A 


ANGLJA—NADRENJA—SOWIETY 


LONDYN, (PAT). Podczas dyskusji |skim, wydanym w marcu przez III. mię- 
w Izbie Gmin p. Henderson wypowiedział |dzynarodówkę komunistyczną, o czem 
w kwestji ewakuacji Nadrenji następujące | wspomniał w swem przemow 
zdanie: „Jestem przekonany, że nie leży | Chamberlain, p. Henderson oświadczył 
w interesie pokoju europejskiego przepro- |że odezwa ta nie może © a 
wadzanie stopniowe ewakuacji Nadrenji. wpływu na stosunki angielskie i że rząd 
Sądzę, że powinniśmy usiłować pozyskać podkreślił już wyraźnie swoje stanowi- 
zgodę Francji i Belgji na podjęcie jedno- sko poza wpływami wszelkiej propagan- 
czesnego z nami kroku. Nie mam powodu „dy sowieckiej. 
do obaw, aby na drodze ewakuacji całko-| BERLIN, (PAT). Telegrafen Union 
witej napotkano na trudności nie do po- | donosi z Moskwy, że rokowania w sprawie 
konania ze strony Francji lub Belgji. Iz- podjęcia stosunków dyplomatycznych mię 


ba może być przekonana, że uczynimy 


na przyszłej 
konferencji, która dotyczyć będzie prze- 
dewszystkiem sprawozdania ekspertów pa 
ryskich. Sposobność tę wyzyskamy, aby 
osiagnąć decyzję jednomyślna na korzyść 
ewakuacji. y 

Dalszą część swego przemówienia p. 
Henderson poświecił sprawie wznowie- 
nia stosunków dypiomatycznych z sowie- 
tami. Mówiąc o zerwaniu tych stosunków 
w roku 1924, minister oświadczył, że 
rząd Rosji sowieckiej ma tytuły do 
uznania go za rząd autorytatywny Związ- 
ku i za taki uważany jest przez rząd 
JKM. Mówiąc o manifeście antybrytyj- 


biłety peronowe, co przyczynia się do 
zwiększenia natłoku. W ciągu ubiegłego 
tygodnia nałożono za tego rodzaju prze- 
kroczenia około 300 kar doraźnych w wy- 
sokości 5 zł. każda. 


WALKA ZE ZBRODNIA 
Polski komitet dla zwalczania handlu 
żywym towarem zdecydował wydać spe- 
cjalne plakaty ostrzegawcze. Plakaty te 
rozwieszone będa w wagonach kolejo- 
wych, na dworcach, w poczekałniach tea 
trów, kim i t. p. 


FINANSE MIAST POLSKICH 
Zwiazek Miast Polskich zwołuje na 
dzień 15 września do Poznania konteren- 
cie w sprawie uporzadkowania finansów 
komunalnych. Na kongres maja przybyć 
delegaci miast należących do Związku. 


SPRAWA CEN'WĘGLA 

Wobec podwyższenia kosztów robo- 
cizny na skutek przyznania ostatnio przez 
arbitrów rządowych podwyżek górnikom 
w kopałniach gómośląskich, wysunął sze 
reg właścicieli kopalń projekt wystąpienia 
do Ministerstwa Przemysłu i Handlu i 
Komitetu Ekonomicznego o podwyższe- 
nie cen węgla. Jak ostatnio donoszą, 
ze wzgłędu na obecna sytuację gospodar- 
czą, projekt ten zostanie przez przemy- 
słowców zamiechany, tak że ceny wegla 
pozostaną bez znnany. 


LOTNICY SOW. NAD POLSKA 

Sztab Główny w porozumieniu z po- 
selstwem polskiem w Moskwie zezwolił 
lotnikowi sawieckiemu, odbvwajacemu lot 
po Europie na „Skrzydłach Sowietów“ 
na przelot przez terytorjum Polski. Lotnik 
Gromow ma ladować w Warszawie 28 
lipca na lotnisku inokotowskiem. 


RATYFIKACJA PLANU 


PARYŻ. (PAT). — Sprawozdawca 
komisji finansowej Pietri zaproponował 
komisji uchwałenie oddzielnej ustawy, w 
myśl której dochody, wpisane na budżet 
specjalny, przeznaczone na spłatę długu, 


wszystko, co leży w naszej mocy moral- | 
inej, aby zgodę tę osiągnąć 


dzy Anglją, a Sowieiami napot 
nowe trudności. 

|  Rzad MacDonalda gotów jest nawiązać 
|stosunki z Sowietami tylko pod warun- 
|kiem, jeżeli Sowiety zobowiążą ' się nie 
wtrącać w stosunki wewnetrzne Anglji i 
dominjów angielskich i jeżeli zobowiaża 
się zaprzesta! wszelkiej propagandy bol- 
,szewickiej w kolonjach angielskich. Wa- 
runki te rząd sowiecki odrzuca, domaga- 
jac się bezwarunkowego wznowienia sto- 
|sunków dyplomatycznych i wysłania am- 
ibasadorów do Moskwy i do Londynu. Z 
| uwagi na to, że rząd angielski zamierza 
wysłać narazie Charge d'affaires do Ro- 
sji, przeto okazuje się konieczneim podję- 
cie nowych rokowań wstępnych. 


ykaja na 


YOUNGA WE FRANCJI 


| żeń, postanowiła 173 głosami przeciwko 
| 12 przy 9 powstrzymujących się, aby spra 
| wozdawca Stern prowadził w dalszym 
ciągu rozmowy z komisją finansową na 


podstawie propozycji, przyjętej wczoraj 


Nr. 14%. 


Nowy Rząd w Japonji 


LONDYN (A.W.).—Według wiadomo: 
ści z Tokio skład gabinetu japoń- 
skiego przedstawia się jak następuje: Pre- 
mjer Yuko Hamaguchi, baron Shidehara 
— Minister Spraw Zagr., Adatci — Mini- 
ster Spraw Wewn., gen. Ugaki — Mini- 
strem Wojny, admirał Takarabe — Mini- 
ster Marynarki, N. Inouye — Minister Fi- 
nansów i M. Matsuda — sprawy morskie 
i emigracyjne. 


Walki w Meksyku 


WIEDEŃ. (PAT.). — Dzienniki do- 
noszą z Mexico City: mimo układu, zá- 
wartego niedawno między Watykanem a 
Rzadem meksykańskim, a dotyczącego 
zlikwidowania koniliktu religijnego, do- 
szło do nowych walk pomiędzy wojskami 
rzaądowemi a powstańczemi. Wediug ko- 
munikatu, wydanego przez meksykańskie 
Min. Wojny, w Meksyku centralnym woi- 
ska rządowe zostały zaatakowane przez 
powstańców. Wojska rzadowe odparl 
powstańców po gwałtownej walce, do- 
wódca ich Dledrezo został wizęty do nie- 
woli i natychmiast rozstrzelany. 

Przyp. Redakcji: Wiadomość powyż- 


pochodziłyby wyłącznie z sum, wpłaca- | przez tę ostatnią. W dalszym ciągu komi- 
nych przez Niemcy, zaś rozchody tego bud sja Spraw Zagranicznych postanowiła 15 
żetu ograniczałyby się do spłaty długów. | głosami przeciwko 5 przy 9 wstrzymują- 
Paragraf odnośny zostałby zaopatrzony cych się wyrazić komisji finansowej prag 


zastrzeżeniem, stwierdzającem  koniecz- 
ność utrzymania równowagi pomiędzy 
spłatami niemieckiemi z tytułu odszkodo 
wań a sumami, spłacanemi przez Francję 
wierzycielom. Wbrew zdaniu sprawozdaw 


cy, komisja przyjęła 17 głosami przeciwko | 
rezolucją. P. Pietri 


16 tekst, zgodny z 
zrzekł się wobec tego roli sprawozdawcy, 
na skutek jednak próśb kolegów zgodził 
się to stanowisko zatrzymać. 

PARYŻ, (PAT). — Komisja Spraw 
Zagranicznych, omawiając kwestję zastrze 


| nienie wstawienia do ustawy ratyfikacyj- 
nej specjalnej klauzuli, ustalającej, że spła 
ty z tytułu długów nie mogą przekraczać 
nadwyżki sum, płaconych przez Niemcy, 
po zapłaceniu odszkodowań. 


dziś nagle posiedzenie rady gabinetowej. 
Posiedzenie zakończyło się o godz. 12.30. 
Rada zbadała sytuację, jaka wytworzyła 
się na skutek decyzji komisii finansowej 
Izby w sprawie ratyfikacii układów o dłu- 
gach miedzysojuszniczych. 


CZECHOSŁOWACJA A P. W. K. 


POZNAŃ, (PAT). Czechosłowacja z 
pośród narodów sojuszniczych Polski oka 
zuje największe zainteresowanie P. W, K. 
Niema bowiem dnia, aby Poznań nie go- 
ścił większej łub mniejszej grupy gości 
z Czechosłowacji. Wycieczki te rekrutu- 
ja się ze wszystkich niemal ster gospo- 
darczych, politycznych i naukowych. I tak 
w dniu 4 lipca r. b. przybyła na P. W. K. 
wycieczka Zw. wiełkich właśc. ztemsk. w 


OLBRZYMIA BURZA W CZECHACH 


PRAGA, (PAT). Czechy i Morawy do 
tknięte zostały dnia 4 b. m. wieczorem 
klęską straszliwej burzy, która przybrała 
roziniary prawdziwej katastrofy. Ruch 
kolejowy, komunikacja telegraficzna i te- 
lefoniczna zostały w znacznym stopniu 
iniemożliwione. Wicher zerwał dach z 
wagonu będącego w biegu pociągu, zaś 
cały pociag przewrócił. Słupy telegraficz- 
ne i przewody telefoniczne zostały pozry- 
wane i zniszczone. Wiele osób odniosło 
rany. W Taberze burza poczyniła znacz- 
ne szkody w gmachu znajdującej się tam 
obecnie wystawy. W pobliżu miasta na 
stawie wiatr przewrócił łódke, w której 
"naidowało się 7 osób. Jedna z nich uto- 
nęła. Ped wiatru rozrzucił rusztowania 
przy wieżach katedry, która się właśnie 
restauruje, zaś materiały budowlane zo- 
stały rozrzucone na przestrzeni 100 me- 
rów. W Czechach północnych burza po- 
czyniła znaczne szkody w mieście Ga- 
hionz, gdzie spadł grad, który pokrył zie- 
'nię na grubość 5 cm. Wszysfkie dachy w. 


mieście sa mocno uszkodzone. Podobnie 


szczeniu. W Prastojowie runęła wieża 
kościelna. Szkody poczynione przez bir- 
rzę w lasach i sztucznych kulturach 


drzew są ołbrzymie. W okolicach Pardu- 
bic zginęło 7 osób, z których 2 zostały po- 


nych na ziemię przewodów, a jedna ule- 
gła przygnieceniu przez dach. Podróżne- 
go, który wystadł właśnie z wagonu, 
wiatr cisnął pod koła pociągu, gdzie po- 
niósł on śmierć. We wsi Ołrozin wicher 
przewrócił 30 metrową wieżę kościel- 
ną na dach kościoła, który zosta znisz- 


poprzewracał ciężkie pomniki, które prze- 
niknęły w ziemię i porozdejały wieka tru- 
mien, tak, że szczańki nieboszczyków są 
wśdoczne. W Pradze  zarejestrowato 
szybkość orkanu 103 km. na godz., co się 
równa ciśnieniu 55 kg. na mir. kwadr. 


czony. Na miejscowym cmentarzu wiatr | 


Czechosłowacji w liczbie 27 osób. Opie- 
kę nad gośćmi roztoczył Wiełkopolski 
Zwiazek Ziemian. 

Dzisiaj rano, dnia 5 lipca r. b., przy- 
była grupa kupców z Brna Czeskiego w 
„składzie 50 osób. Wycieczka ta pozostaje 
pod opieką Poznańskiej Izby Przemysło- 
wo - Handlowej i Zwiazku Towarzystw 
Kupieckich. Każda z wycieczek zabawi 


l'w Poznaniu kitka dni. 


+ 


PARYŻ. (PAT). — Poincare zwołał| 


sza jest najlepszym dowodem, że watki 
powstańców z Rządem meksykańskim mie 
mają podłoża religijnego, lecz polityczne. 


„Ma Szypcg srokojnie” 


MOSKWA. (A.W.) — Komisarz dia 
handlu Mikoyan oświadczył na zebraniu 
publicznem, że wszystkie miasta związku 
sowieckiego są zaopatrzone w zboże aż 
do nowych zbiorów. Sytuacja jednak w 
Rosji nie musi buć świetna, gdyż w tem 
samem przemówieniu Mikoyan zapowie- 
dział utrzymanie na rok przyszły systemu 
„kartek chlebowych“. 


Ea W o 


Nadużycia w Towarzysteja Szkełj 
Białoruskiej 


Po stwierdzeniu przez wiadze pan- 
stwowe administracji ogólnej, że Zarzą- 
dy Okręgowe Towarzystwa Szkoly Biało- 
ruskiej w Grodnie i $wisłoczy powiatu 
Wołkowyskiego, oraz Koło Towarzystwa 
Szkoły Białoruskiej we wsi Szkleńsk, gmi 
ny Berszty, w powiecie  Grodzieńskim 
prowadzą chaotyczną gospodarkę finan- 
sową — władze te zarządziły rewizję księ 
gowości wspomnianych organizacyj. Re- 
wizje te przekonaly władze o tem, że 
składki członkowskie wpłacane do kas 
tych organizacyj, wydatkowane były na ce 
le nic wspólnego z zadaniami Towarzy- 
stwa nie mające, a nie jednokrotnie były 
wręcz trwonione ze szkodą dla Towarzy- 
stwa i ogółu jego członków. Wykryto 
również szereg nadużyć natury krymina|!- 


nej- Na podstawie wyników tych rewizyj 
Pan Wojewoda Białostocki zarządził zam- 
knięcie wyszczególnionych wyżej organi- 
zacyj Towarzystwa Szkoły Białoruskiej. 


WYWÓZ ZŁOTA Z ROSJI 


MOSKWA. (A.W.). — Sownarkom ze- | dżającego i do 150 rubli na każdego człon 


silnego gradu nie pamiętają tu od 60-ciu |zwolił na wywóz zagramicę walut obcych |ka rodziny.. Do wysokości tych sum So- 
lat. W okołicach na południu od Pragi |i drogocennych kamieni i metali szlackiet- wdecki Bank Państwa 
wiele budynków uległo całkowitemu zni- |nych na sume zł. 300 na każdego wyjeż- | wszystkim mogącym się legitymować wy- 


sprzedaje walutę 


jazdem zagranicę z Z. S. S. R. 


SZYKANY LITEWSKIE 


o Drobnego Kredytu na wałnem zgro- 
madzeriu postanowiło wyasygnować 500 
litów na rzecz komitetu kowieńskiego nie- 
sienta pomocy północne Litwie. Suma zo- 
| stała wniesiona na rece komitetu, fen zaś 
|przeznaczył ja centrainemu komitetowi, 


CHRZEST SYNA 


rażone pradem elektrycznym ze zrzuco- Pe. w AE (A.W.). — Polskie Towarzy szkodowanych przez nieurodzaj. Obecnie 


inspektorat kredytowy w Kownie zapro- 
testował przeciw tej uchwałe polskiego 
towarzystwa i zażądał od zarządu zwrożu 
kasy. W zwtązku z tem Tow. Drobnego 
Kredytu zażądało zwrotu od kowieńskie- 
go komitetu 500 litów. Komilet postano- 


który podzielił pieniadze pomiedzy po-|wił zwrócić sie do Min z zażaleniam na 


KRÓLEWSKIEGO 


| BIAHOGROD. (AW). — Chrzest pią angielski Jerzy, który jednak nie przyłe- 


| żę kome: b 
Sao, Og czest Gł K 


| 
l 
. 


zradzia 


lego spra królewskiego ksiecia Pawła | dzie na uroczystości ze względu na ckres 
odbędzie Í „m. w paac | rekosrwałescencji, która przechodzi. Zastę 


pować gp angielski w Biało- 


Nr. 144. 


Największą ze zmian, jakie w życiu 
świata wprowadziła wojna 1914 — 1918, 
mie jest ani nowy układ stosunków poli- 
tycznych czy też granic między państwa- 
imi ani też wzmożona siłnie walka klas i 
radykalizacja społeczeństw. Wszystkie 
te zmiany przesunęły stosunki powojenne 
na inną platformę niż to było przed woj- 
ną, ale nie sięgnęły tak głęboko, jak to, 
co się teraz coraz wyraźniej objawia nam 
jako istota obecnego okresu: przesunięcie 
punktu ciężkości gospodarki Światowej z 
Europy do Ameryki. 

Ta zasadnicza zmiana, to przesunię- 
cie osi gospodarczej całego świata, cięży 
teraz nad całą Europą i odbija się na 
wszystkich dziedzinach życia. i 

Jeśli o politykę chodzi, to już rola Wil- 
sona 'na paryskiej konferencji pokojowej 
w r. 1919 dość silnie tę przewagę Ame- 
ryki nad Europą odzwierciadlała. W do- 
bie powojennej Stany Zjednoczone mają 
głos decydujący nietylko w sprawie ogra 
niczenia zbrojeń morskich, ale i tak wy- 
łącznie europejska sprawa jak odszkodo- 
wania niemieckie stoi pod ich wybitnym 
wpływem: rozwiązanie tej kwestji w r. 
1924 przeprowadzone zostało przez Ame- 
rykanina Dawesa, drugie jej rozwiązanie 
w r. 1929 doszło do skutku również dzię- 
ki pośrednictwu Ameryki. 

Ta ostatnia sprawa, nie dająca się roz 
wiązać bez uwzględnienia czynników ti- 
nansowych, świadczy zarazem O decydu- 
jącem w tej chwili znaczeniu Ameryki dla 
rynku pieniężnego, jako głównego bankie 
ra świata. Jest ona jednak tylko fragmen- 
tem tego wzrastającego wpływu gospo- 
darczego, jaki Ameryka zaczyna wywie- 
rać na Europę. W Polsce mamy w cza- 
sach ostatnich wybitne przykłady tej eks- 
pansji — czy to we wzmagającej się roli, 
jaką przez Harrimana kapitał amerykań- 
skr zaczyna grać w naszem życiu prze- 
mysłowem, czy w dążnościach do opano- 
wania polskiego rynku przez różne gałę- 
zie produkcji amerykańskiej np. prze- 
mysł samochodowy. Podobnie jest zresz- 
tą i w innych krajach Europy. 

Konkurencja Ameryki staje się coraz 
niebezpieczniejszym rywalem w życiu go- 
spodarczem Europy. Przez cztery lata, w 
ciągu których w Europie zamarła niemal 
wszełka twórczość produkcyjna, a wy- 
twarzało się tylko materjały wojenne, ni- 
szczyło warsztaty pracy, zjadało na kosz- 
ta wojenne wszelkie oszczędności społe- 
czeństwa, — przez ten cały okres Stany 
Zjednoczone w przyśpieszonem tempie 
rozwijały swoją produkcję i udoskonalały 
ją. Reorganizacja pracy, pod którym to 
względem już przed wojną wyprzedzono 
Europę, w czasie wojny Stała się zagad- 
nieniem palącem, gdyż inaczej nie można 
by było podołać tym kolosalnym zamó- 
wieniom, jakie z Europy nieprzerwanie 
nadchodziły. W ten sposób stary Świat 
sam się postarał o to, aby produkcja za 
Oceanem gwałtownie się rozszerzała i aby 
w niej znalazło zastosowanie to wszyst- 
ko, co dziś nazywamy racjonalizacją, or- 
ganizacją pracy i t. p., to wszystko co 
w konkurencji Światowej daje dziś pro- 
dukcji amerykańskiej przewagę nad euro- 
pejską. Do tego dodać należy, że o ile z 
każdym rokiem wojny narody Europy co- 
raz bardziej ubożały i coraz więcej miały 
przed sobą zniszczeń do odbudowania, 
długów do płacenią, zjednoczonych o- 
szczędności, — o tyle w nowym świecie 
dokonywano olbrzymich inwestycyj, zara 
biano świetnie i gromadzono kapitały, kło 
potano się nie o brak pieniądza ale o to, 
co z nim począć aby nie leżał bezużytecz- 
nie. 

Obecnie już ten rozped zmalał, skut- 
kiem podźwigniecia się Europy z ruiny, 
ale bilans ciągłego przez 15 lat przesu- 
wania się równowagi na korzyść Amery- 
ki pozostał już na stałe. Pierwszą ćwierć 
XX-go wieku znamionowało pytanie o 
światowem znaczeniu: które z państw eu- 
ropejskich obejmie hegemonję gospodar- 
czą nad światem, Anglja czy Niemcy? 
Wchodząc w drugą ćwierć bieżącego stu- 
lecia już się kłopotać o to pytanie nie po 
trzebujemy: zostało rozwiązane na ko- 


rzyść Stanów 


inu nie mogły nawet pretendować do ro- 


Zjednoczonych, tych sa-| węgla — a to jest podstawowy czynnik 
| mych Stanów, które jeszcze pół wieku te-| do oceny produkcji przemysłowej — wyż 
sze jest obecnie w Stanach Zjednoczo- 


li mocarstw, a które przed dwoma wre-l nych (4.913 kg. na głowę ludności) niż 


kami mniejszą grały rolę niż up. Meksyk 
lub Brazylja. 

Przypomnimy tu parę tylko cyfr. W r. 
1688 ludność Stanów wynosiła 200.000 
głów, w 100 lat później podczas wywal- 
czania sobie niepodległości — 3 miljony, 
w r. 1850 — 23 milj., w r. 1800 — 63 
milj, obecnie zaś przekroczyła (nie li- 
cząc kolonij) 120 milj. głów. To już pra- 
wie trzecia część tego, co liczy cala Eu- 
ropa — z tą tylko różnicą, że przeciętny 
Amerykanin kilka razy jest zamożniejszy 
od przeciętnego Europejczyka. Rezerwy 
kruszcowe banków emisyjnych wynosiły 
w r. 1896 — 517 milj. dolarów, z końcem 


zaś r. 1927 — 2.739 milj., gdy równo- 
cześnie Francja miała rezerw 777 milj. 
dol., Anglja 740, Niemcy 445, Włochy 


337, Rosja 108, a Polska 58 milj. dol. W 
Światowej produkcji pszenicy Stany 
Zjednoczone stoją na pierwszem miej- 
scu, dostarczając ponad 20 proc. zbioru 
we wszystkich krajach, to samo w pro 
dukcji owsa (około 30 proc.) a jeszcze 
bardziej kukurydzy (blisko 3/4 produkcji 
światowej). To samo co do ropy nafto- 
wej (ponad 70 proc. produkcji świato- 
wej), to samo co do żelaza i stali (blisko 
połowa światowej produkcji a w niektó- 
rych latach ostatnich i ponad połowę), o- 
łowiu (40 proc.), cynku (40 proc.), mie- 
dzi (blisko połowa). Produkcją węgla nie- 
wiełe ustępują Stany Zjednoczone łącznej 
produkcji całej Europy a w latach 1923 
i 1926 nawet ja przewyźszały i spożycie 


w Angiji (4048 kg.) i Niemczech (4047), 
nie mówiąc już o Polsce (507 kg.). 

To wszystko razem daje Ameryce nic 
słychana przewagę nad catem życieni Eu- 
ropy, stawiając przed tą ostatnią perspek 
tywę, iż stanie się kiedyś kolonją Ameryki. 
To też coraz silniej uwydatnia się dla ca- 
tej Europy problem, łączny dla wszyst- 
kich: jak się przed supremacją Ameryki 
obronić. Na tle tego problemu zrozumia- 
łe się staje niejedno posunięcie w Anglji, 
zrozumiałe stają się także i te głosy, któ- 
re dążą do zbliżenia gospodarczego Íran- 
cusko - niemieckiego. Francja przecież 
najdotkliwiej tę supremację czuje na włas- 
nej skórze, gdy teraz — ona, do niedaw- 
na główny bankier świata! — musi (jako 
państwo zwycięskie) spłacić Ameryce 10 
miljardów franków w złocie za materjaiy 
wojenne. Równo dwa razy tyle, ile po woj 


zapłacić kontrybucji Niemcom! I w dodat- 
ku wierzyciel z za Oceanu nie chce sły- 
szeć o jakiemkolwiek uwzględnieniu, iż 
się przecież Francji kilka razy więcej na- 
leży odszkodowań od Niemców, o jakiem 
kolwiek związaniu z sohą obu tych dlu- 
gów. Bezwzględność . dolara uwydatnia 
się w tej sprawie z jaskrawą brutalnością. 

Na tem tle musi coraz silniej wzrastać 


idea gospodarczej solidaryzacji Europy. 
Staje się ona nieuniknionym problemem 
drugiego ćwieróćwiecza XX-go stulecia. 


M. G. 


Z POBYTU POLAKÓW W PRADZE 


Uroczystości ku czci św. Wacława— 
jak wiadomo — rozłożone zostały na sze- 
reg miesięcy, aby ułatwić międzynarodo- 
we zjazdy: i omówienie spraw z różnych 
dziedzin życia katolickiego. 

Tydzień obecny poświęcony jest spe- 
cjalnie zjazdowi młodzieży katolickiej z 
różnych krajów, popisom Śpiewaczym i 
gimnastycznym, wymianie myśli pomię- 
dzy kierownikami i młodzieża z wielu kra 
jów. Powyższy zlot młodzieży został za- 
inicjowany przez katolicka młodzież cze- 
chosłowacką „Orel“, o charakterze gim- 
nastycznym, liczącą zgórą 120 tysiecy 
członków. : 

Wycieczki z krajów słowiańskich 
przedstawiają się dość licznie. Z Jugosła- 
wji przybyło około 2000 osób, z Polski 
około 800 

Dnia 3 b m. przybył do Pragi z Wied- 
nia J. Em. ks. Kardynał Prymas Hlond, 
owacyjnie witany przez wyższe ducho- 
wieństwo czechosłowackie z Arcybisku- 
pem praskim, Kordaczem, na czele, przez 
przedstawicieli Rządu Czechosłowacji 
oraz zarządu miasta Pragi. Specjalna ban 
derja konna członków „Orla“ asystowata 
w czasie przejazdu ks. Prymasa do pała- 
cu arcybiskupiego. Tego samego dnia 
odbył się wspaniały garden party w prze- 
pięknym parku OO.  Premonstratenzów 
(Norbertanów), gdzie gościnnie podejmo 


ciu obeo byli Ich Eminencje księża Kar- 
dynalowie Hlond i Bourne, ks. Arcybi- 
skup Teodorowicz, czechosłowaccy księ- 
ża Arcybiskupi i Biskupi, Ministrowie cze 
chosłowaccy z  Wiceministrem prałatem 
Szramkiem i p. Beneszem na czele. Zwra- 
cał powszechną uwagę fakt, że Minister 
Benesz specjalnie interesował się delega- 
cja polską. Dłuższą rozmowę odbył z ks. 
|Kardynałem Prymasem Hłondem, zaś w 
rozmowie z dyrektorem Polskiej Katolic- 
kiej Ajencji Prasowej podkreślił, że bar- 
dzo mu zależy na tem, aby porozumienie 
i współpraca pomiędzy oboma narodami 
| Polska i Czechosłowacja były najściślejsze 
i najbardziej przyjazne. 

Ostentacyjne wyróżnienie Polaków 
przez stery urzedowe czechoslowackie i 
niezwykle gościnne przyjęcie, jakiego do- 
znali ze strony katolików czechosłowac- 
kich wywarło sympatyczne wrażenie 
wśród delegacji polskiej. 

Z duchowieństwa polskiego prócz J. 
Em. ks. Kardynała Prymasa i J. E. ks. Ar- 
cybiskupa Teodorowicza, zauważyliśmy 
m. in. dyrektora K. A. P-ej ks. Kaczyń- 
skiego, ks. kan. Kuczyńskiego z Warsza- 
wy, red ks. Kneblewskiego, ks. red. Pi- 
wowarczyką z „Głosu Narodu“, ks. red, 
Marchewkę z „Polonii”, ks. redaktora 
Grelewskiego z „Przewodnika Katolickie- 
go“, ks. dyrektora Biłko, ks. Krawczyka, 


wał przybyłych opat Zaworal. Na przvję-ks. Szmurlo i in. (KAP.). 


ZJAZD POLAKĆ 


Komitet Organizacyjny Zjazdu Pola- 
ków z Zagranicy opracował szczegóło- 
wy program pobytu delegatów w Warsza 
wie. Zjazd rozpoczyna się w miedź ełe, 
dnia 14 lipca r. b. o godz. Q-ej rano iiro- 
czystem nabożeństwem w katedrze, kióre 
będzie celebrował J. E. Ks. Karuynal Ka- 
kowski. Wejście do katedry — za zapro- 
szeniami. Po nabożeństwie odbędzie się 
pochód delegatów zjazdowych w asyścię 
przedstawicieli organizacyj społecznych 
ze sztandarami i z towarzyszeniem 
orkiestr do grobu Nieznanego Żoł- 
nierza, gdzie delegaci, imieniem ogó- 
łu Polaków z poza gran: Rzeczypospoli- 
tej, złoża wieniec. Potem nastapi prze- 
marsz do Sejmu, gdzie o godz 11.30 na- 
stąpi uroczyste otwarcie zjazdu Na uro- 
czystość tę przybędzie PP.: Prezydent 


W Z ZAGRANICY 


Rzeczypospolitej, Rząd in corpore, przed- 
stawiciele Sejmu i t. p. Otwarcie Zjazdu 
będzie transmitowane przez wszystkie sta- 
cje polskie za pośrednictwem Folskiego 
Radja. Na uroczystość tę zostana rozesla- 
ne przez Komitet Organizacyjny specjalne 
zaproszenia. ! Po przerwie odbiaoowej od- 
będzie się plenarne posiedze.ic. poczem 
wszyscy delegaci uaadzą się na Zamek 
Królewski, gdzie będa podejmowe2n: przez 
P. Prezydenta Rzeczypospoi.*e;  Wieczo- 
rem odbędzie się przelstawienie galowe 
w Operze. 

W dniach 15, 16 j i. iipca © b beda 
 obradowaly komisje: Ulowna, kułturalno- 
oświatowa, Spoiecziia, Gospodarcza 1 O:- 
ganizacyjna. 
= W czasie wolnym uelegac zwiedza wia 
„sto oraz ciekawsze zab:ik podmiejskie. 


GŁOSY I ODGŁOSY 


DZIWNYM ZBIEGIEM... 


Rzeczpospolita regestrując nowy po- 
pis na łamach „Epoki” „oświeconego ka- 
tolika” p. Ł., który rozpisał się o libera- 
liżmie etycznym, zauważa: 

— Dziwnym zbiegiem okoliczności wszyscy 
ci oświeceni katolicy z „Epoki” piszą — jakby 
tu powiedzieć — trochę w duchu masońskim, 
ale na zbieg okoliczności niema rady 


ZWYCIĘSTWO KRZYŻA 
Dziennik ABC pisze zwycięstwie 
krzyża w Meksyku: 
— Aby zdać sobie sprawę z doniosłości za- 
wartego/porozumie.na wario pouac parę cyfr 


9 


statystycznych, przypomnianych vvecnie przez 
prasę rzymską, 9d chwili wydania słynnego 
dekretu prezydenta Callesa :. du. 31 iipca 1926 
r. katolicy meksykańscy pozostawali poza pra- 
wem. W czasie wojny domowej wojska Callesa 
zabiły przeszło 300 księży katoliekica. Liezba 
pomordowanych katolików idzie w. dziesiątki 
tysięcy. Przeszło dwa tysiące ksiezy musiało 


s ; a A (ó]jsię schronić za granicą. Prawie wszystkie ko- 
nie 1870-71 musiata jako państwo pobite! 


Ścioły katolickie zostały splądrowane i znisz- 
czone. Około pięciu tysięcy katosików deporto- 
wano na wyspy, gdzie ulegali zdziesiątkowa- 
niu przez epidemję i okropne warunki bytu. 

Z dn. 1 lipca praktyka kultu katolickiego 
w Meksyku została przywrócona a rząd meksy 
kański ogłosił amnestję dla wszystkich katołi- 
ków oskarżonych o „bunt” przeciw władny. 

Rząd meksykański oparty o koła radykal- 
nych „wolnomyślicieli” musiał skapitulować. 
Po jednej stronie było wojsko, aparat admini- 
stracyjny, bezwzględne metody walki — po dru 
giej tylko siła ducha, a przecież zwyciężył znak 
krzyża! 

Zwolennicy Callesa nie wytrzymali wałki, 
mimo że bronią ich było m. in. hasło rzekomej 
obrony „godności narodowej” przed „obeą in- 
terwencją”. 

Meksyk musiał ukorzyć się przed znakiem 
krzyża... Jedna z największych walk religij- 
nych w dziejach świata kończy się zwycięstwem 
Kościoła. 


OŚWIADCZENIE MARSZAŁKA SEJMU 


.. Dziennik Poznański zamieszcza rozmo 
wę swego przedstawiciela z Marszałkiem 
Sejmu p. Daszyńskim w sprawie współ- 
pracy Sejmu z Rządem. P. Daszyński m. 
in. oświadczył: 

— Można zapatrywać się na umiejętność 
pracy czterystukilkudziesięciu posłów z zaufa- 
niem lub ze sceptyzmem, należy jednak parła- 
mentowi polskiemu dać możność okazania zdol 
ności do pracy. Tymczasem dotąd mieliśmy tyl- 
ko dwie sesje budżetowe, a nie dano czasu Sej- 
mowi obecnemu do zajęcia się jakąkołwiek in- 
ną większą ustawą. 

Narzucono Sejmowi i marodowi ołbrzymi 
problem zmiany konstytucji. Czy jest gdzie ja- 
kie Państwo na Świecie, w którem taki pro- 
blem kazanoby załatwić parlamentowi na roz- 
kaz, pod groźbą rozwiązania go, używająe 
ohydnej metody poniżania tego parłamentu? 
Kiedyż ma zająć się Sejm polski problemem 
zmiany konstytucji, jeżeli nie zwołuje się go 
wcale poza sesjami budżetowemi? Kiedyż mają 
działać argumenty, jeżeli po odbyciu prerwsze- 
go czytania już grozi się posłom majcięższemi 
represjami, gdyby nie chcieli posłusznie zmie» 
nić konstytucji, jak im się nakazuje? 

Każdy człowiek, przekorany o potrzebie re- 
form konstytucyjnych w Polsce, musi uzbroić 
się w potężne argumenty, musi być przytem 
cierpliwy, musi działać nietylko na instynkt 
strachu u przeciwników reform, lecz i na ide- 
alniejsze pierwiastki duszy. 

Nie tracę nadziei, że przyjdzie w Połsce 
rząd, który to zrozumie i rozpocznie pracę we- 
spół z przedstawicielstwem prawnem namdu i 
na tem zrozumieniu oprze swoje usiłowania 
| polityczne, które w Sejmie znajdą większość. 

Pomimo rozdziału posłów sejmowych na 
stronnictwa — przyznaję, zbyt liczne -— istnie- 
je w Sejmie tak dużo pierwiastków służby dla 
Państwa, tak dużo dobrej wołi wobec każdego 
rządu, który z szacunkiem dla przedstawiciel- 
stwa narodowego przedłoży swoje projekty u- 
stawowe, iż nie tracę nadziei na możliwość 
wspólpracy tego Sejmu z Rządem. 


BOONE 


SKA 


ŻYCIE KATOLICKIE 
ODEZWA DO SPOŁECZEŃSTWA KAT. W POLSCE 


W SPRAWIE ZAJŚĆ LWOWSKICH 

„Ze wzgłędu na ciągle jeszcze kraża-|nie sprawców zniewagi, celem uspokoje- 
ce nieścisłe wiadomości, jakoby wypadek nia bardzo wzburzonego społeczeństwa 
zniewagi procesji katolickiej we Lwowie katolickiego. Doniesienia te zosiaty dorę- 
przy ul. Zygmmintowskiej w dniu 2 czerw czone nastepnego dnia, t. j. 3 czerwca 
ca r. b. był tylko wymyslem stronnictwa roku bież. 
narodowo - demokratycznego, względnie 4) Żadna z gazet twowskich, prócz 
jego organu prasowego, lwowskiego Lwowskiego Kurjera Porannego", nie 
„Kariera Porannego”, a wypadki odruchu umieściła w dniu 3 czerwca wiadomości 
młodzieży akademickiej, które potem na- o fakcie zniewagi procesji. 
stąpiły, mie były konsekwencją wspomnia- 5) Władze dowiedziały SIę o zniewa- 
nej zniewagi — uważa się za Forca !' o 


ZER FoR, (dze procesji jeżgli już nie od własnych 
następujące wyjaśnienie sprawy: |onganów w dniu 2 czerwca, to w każdym 
1) Liga Katolicka dla archidiecezji 


wygłosi przez Polskie Radjo w Katowi- 


| cach cykl wykładów p. t.: „U źródeł my- 
| śli chrześcijańskiej“. 


|  Radjo oddawna już oddaje 
usługi Kościołowi Katolickiemu į wyko- 
rzystywane jest często dla szczytnych cde- 
lów propagandy dobrych czynów, haseł 
i zasad religj chrześcijańskiej. To też Oj- 
ciec św. przy pomocy pioniera radjotonji, 
Marconi'ego postanowi! uruchomić w Wa 
tykanie olbrzyniia stację nadawcza, która 
będzie stąłym łącznikiem między siedzibą 
Ojca sw., a wszystkiemi częściami Świata. 
Stacja ta pozwoli Watykanowi na utrzy- 
manie bezpośredniego kontaktu z wszyst- 


niemale | 


Nr. 144. 


ODCZYTY RADJOWE KS. BISKUPA LISIECKIEGO 


J. E. ks. Biskup Arkadjusz Lisiecki | 


Pierwszy wykład p. t.: „Ojcowie Apo- 
stolscy“ nastąpi w niedziełę, dnia 7 b. m. 
| o esdz 12.20 (KAP.). 


RADJO NA USŁUSACH KOŚCIOŁA 


skiej i katowickiej oraz transmisje więk- 
szych uroczystości kościelnych, jak np. 
„uroczystości jakie odbywaly się dwa lata 
temu w Kodniu, gdzie obecnie znajduje 
„się obraz Matki Boskiej słynacel cudami. 
,Teraz, po raz pierwszy w Polsce, kościół 
Najświętszej Panny Marii w Toruniu wy- 
korzystał instalację głośnikowo - mikro- 
ifonowa dla podniesienia akustyki. W ko- 
„Ściele tym Polskie Zakłady Philipsa zaim- 
stalowały w różnych punktach mikrofony 


|. > aa! . -eè . 
i głośniki, oraz urzadzenia amplifikacyjne. 


[razie w dniu 3 czerwca z doniesień Ligi 
Lwowskiej nie jest stowarzyszeniem poli- Katolickiej, która, jako stosunkowo kom- 
tycznem, lecz religijnem i nie utrzymuje 
stosunków z żadnem stronnictwem poli- 
tycznem, a więc nie ma także żadnych 
stosunków ani ze stronnictwem narodo- 
wo - demokratycznem, ani też z jego or- 
ganem „Lwowskim Kurjerem Porannym". 

2) Zmiewaga procesji nastąpiła 2-90 
czerwca o godz. 11 i zaraz, na miejscu 
zmiewagi, wszczęły organa policyjne do- 
chodzenia, nie dopuszczając wzburzonych 
tłumów do czynów samosadowych. 

3) Archidiecezjalna Liga Katolicka 
dowiedziała się o zniewadze procesji te- 
go samego dnia, t. j. 2 czerwca r. b. o g. 
21 od naocznych świadków zniewagi, a 
mianowicie od parafjan kościoła św. An- 
ay i zaraz tego samego dnia wysłała ko- 
immikat o tym wypadku do Katolickiej 
Ajencji Prasowej w Warszawie, a równo- 
cześnie wniosła domiesienie do Starostwa 
Grodzkiego, do Kuratorjum Szkolnego | 
do prezydjum Urzędu Wojewódzkiego we | 
Lwowie, prosząc o jaknajrychlejsze ukara 


| kiej 


petentna do obrony interesów religji ka- 
tolickiej, zajęła sie powyższą sprawa 

6) Odruch młodzieży nastąpił 3 czerw- 
Ica dopiero o godz. 22. 

7) Dotychczas niema żadnych watpli- 
wości, czy i w jaki sposób ukarano 
sprawców zniewagi procesji. 


„ Z powyższych faktów i dat dowodnie 
wymika, że doniesienia Ligi Katolickiej 
opierały się na zeznaniach naocznych 
świadków i że doniesienia te były wcześ- 
niejsze, niż odnośne artykuły prasowe, 
że zatem żadne stronnictwo polityczne 
nie miało wpływu na kroki, poczynione w 
tej sprxwie przez Ligę Katolicka. Zdaje 
się nie ulegać zadnej watpliwości, że póź- 
niejsze wypadki odruchu młodzieży nie 
były przez nikogo inscenizowane tylko 
pod pozorem zniewagi procesji, lecz by- 
ły rzeczywiście w przyczynowvm związ- 


iku z faktem zniewagi procesji katolickiej. 


Prezes Archidiecezjalnej Ligi Katolic- 
(—) jan Popowicz“. 


ZMIANY W ZAKONIE GO. JEZUITÓW 


u« Dia 17 kwietnia r: b: utworzona zo- 
stałą nowa Asystencja, ‘t j. najwyższa w 
zakonie OO. Jezuitów jednostka admini- 
stracyjna, obejmująca kiika prowincyj. Do | 
tego czasu było w Towarzystwie Jezuso- | 
wem sześć Asystencyj: włoska, niemiecka, 
trancuska, hiszpańska, angielska i amery- 
kańska. Z niemieckiej Asystencji, liczącej | 
10 prowimcyj, wyłączono cztery prowin- | 
cje. t. į małopolska, wielkopolską, cze- | 
chosłowacka i jugosłowiańska. Z tych czte 


|rech prowincyj utworzono siódmą Asy- 
stencję, słowiańską, 


Na pierwszego asyslenta powołano 
prowincjała wielkopolsko - mazowieckie 
go, O. Wladyslawa  Jankiewicza, który 
urząd prowincjalski złożył w dniu 3 b. 
m. w ręce warszawiagina, O. Szczepana 
Machnickiego, dotychczasowego profeso- 
ra Kolegjum filozoficznego T. J. w Kra- 
kowie (KAP.). 


NOWI PURPURACI 


W. wyższych kołach kościelnych obie- | 
ga pogłoska, że Ojciec św. na nadzwy-| 
czajnym tajnym konsystorzu papieskim, 
który się odbędzie dnia 15 b. m., wyniesie | 


Schustera, o czem już donosiliśmy, także 
Arcybiskupa tyt. Seratini'ego, sekretarza 
Kongregacji Soboru Powszechnego. Ja- 
ko domniemanego dalszego kandydata 


I tak więc, mikrofony ustawiono obok 

ołlarza, organów i na ambonie, zaś głoś- 

nik; rozmieszczono w wielu miejscach na 
„ścianach kościoła. Pierwsze próby prze- 
iprowadzone z tą instalacja dały bardzo 
, dobre wyniki. 


kimi książętami Kościoła. 

W Polsce, od pierwszej chwili powsta- 
mia radjofonji, najwyższe władze koścież- 
ne odniosły się bardzo przychylnie do ra- 
|dia, o czem Świadczą najlepiej transmisje 
| nabożeństw z Katedry poznańskiej, wileń- 


WATYKAŃSKA STACJA TELEFONICZNA 


Watykan wkrótce ma otrzymać urzą- | name przez międzynarodowe Towarzy- 
dzona według nowoczesnych wymagań stwo talefoniczno - telegraficzne, koncern, 
stację telefoniczna, która pozwoli nawią- | utworzony przez wielką berlińska spółkę 
izać bezpośrednie połączenie telefoniczne akcyjną przemysłu telefomczno - tełegra- 
(z poszczególnemi krajami cywilizowane- | ficznego p. n. „Ferdynand Schuchbandt". 
go świata. Urzadzenie stacji będzie wyko- (KIAP.). 


KULTURA SZTUKA 


ZWIEDZANIE ZAMKU KRÓLEWSKIEGO 


będą zamknięte dla zwiedzających w 
dniach 9, 10 i 11 lipca b. r. 


Zarząd Zamku królewskiego w War- 
szawie zawiadamia, że pokoje królewskie 


SZTUKI W. RAPACKIEGO NA SCENACH ZAGRANICZNYCH. 


P. FIL. Sobieniowski nabyt dla jednej ze 
[scen londyńskich komedję W. Rapackiego 
„Papa się żeni”, a p. Riitnerowa, wdowa 
po znakomitym komedjopisarzu tłumaczy 
na język niemiecki krotochwilę W. Rapac 


kiego „W czepku urodzony“, która się 
cieszy wielkiem powodzeniem w Teatrze 
Letnim. Krotochwila „W czepku urodzo- 
ny“ bedzie grana w  jednum z teatrów 
wiedeńskich. 


KONCERTY POLSKIE W SAN PAOLO 


W San Paolo odbyły się 4 koncerty | nem powodzeniem i zjednały p. Friedma- 
znanego pianisty polskiego p. I. Fried- nowi, który nadał swoim występom cha- 
maua. Koncerty te poświęcone w znacz- |rakter propagandowy, powszechne uzna- 
nej części Szopeńnowi, cieszyły się ogrom-' nie. 


ECHA PRAPREMJERY „WIELKTEGO KRAMU'* 
Jak się dowiaduje PAT z urzedowych 


kół polskich w Londynie, laht, że nowa 
sztuka Schaw'a nieznaiia jeszcze dotych- 


stawiana w Warszawi? wz>?eśry'cj, aniżeli 
w jakimeuvnek in! m «al, zwrócił 
uwagę tautejszego Świata literacko - arty- 


do godności kardynalskiej oprócz opata O. do purpury kardynalskiej, wymieniają Ar- |czas publiczności angielskiej, została wy- 'stycznego na Warszawę, jako na ważny 
cybiskupa Palermo, ks. Lavitrano. (KAP). 


ośrodek kulturalny. 
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HIERONIM ZALESKI. 


Na rozdro 


POWIEŚĆ. 
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SEN 


Teraz abstrakcja stała 


LA 


stwem! 


takie wrażenie, jak gdyby ktoś, kto mu opowiadal o ja- 
kimś rajskim, cudownym ogrodzie — podniósł zasłonę, 
| ogród ten mu okazal i do niego wprowadził. 

Przylenal też do tej ziemi, której jeszcze nie wi- 
dział i nie znał całem sercem, 


sze! A wiesz po czem można nas poznać choćby na 
końcu świata i pewniej, niźli po mowie, której i obcy 
wyuczyć się może?... Po tem naszem przywiazamu do 
ziemi, po tem pragnieniu posiadania jej, choćby niewie- 
le, choćby jednego zagonu... choćby tyle, by na złeżenie 
własnych starczyło kości!... : l 


się rzeczywistością — miał 


całem swojem jēste- 


Daleki potomek tych nieznanych i dawno zapom- 


VHI. 


Uczncie dumy rozpierało w tej chwili pierś mło- 
dzieltca — dumy nie z tego powodu, że stał sie boga- 
tym, lecz że poczuł się współwłaścicielem wolnej, odro- 
dzonej Połski. 

Wspólwłaścicielem?!... Niewatpliwie, — wszak od 
ujścia Wisły, od brzegów Bałtyku po łańcuch gór Kar- 
packich była połska ziemia, a czastka tej Ojczyzny nale- 
żała teraz do niego! 

Czuł, że z ta własnością zwiększyły sie jego obo- 
wiązki, — że przyjał odpowiedzialność wobec narodu 
za tę ziemię i za ten lud, z którym razem żyć bedzie, 
a który miłujacem sercem do siebie przygarnąć powi- 
nien i stać się dla niego wzorem wszystkich cnót oby- 
watelskich! 

Czuł, że teraz tę Ojczyzne jakoś inaczej kocha, 
aniżeli kochał do tej pory, że między nim, a: 
zaistniał jakiś bliższy zwiazek — czuł, że on i Ojczy- 
zna, to jedno! 

Czyż przedtem Polski nie kochał?.. Mój Boże — 
kochał ja całą dusza, złożył dowody tej miłości — nrze- 
cież niósł jej w ofierze krew goraca i życie młode; ale 
przedmiot jego umiłowania nie miał konkretnych form, 
istniał dla niego w abstrakcji bv!t*czemś, czego zmy- 


słami nie ogarniał, a co pojmował, czuł i kochał tylko | 


jakiemś wrodzonem, z nilekiem matki wyssanem uczu- 
ciem! 


Polska | 


Pociag przebiegał spustoszonym krajem po niepew- 
nym nasypie i po mostach, przerzuconych prowizorycz- 
nie przez jary i potoki, a trzeszczących pod ciężarem 
wozów kolejowych. 

Z okien wagonu ksiądz prefekt wrdział same tylko 
zgliszcza; na polach chwastami zarosłych, sieci popla- 
tanych i ndzą przeżartych drutów kołczastych, labirynty 
strzeleckich rowów — mogiły i cmentarze wojenne, za- 
znaczonie większą ilościa jednakich i w zwartem sku- 
pieniu ustawionych krzyżów — to znowu w rowach, 
biegnacych wzdłuż plantu kołejowego — szczatki roz- 
, bitych wagonów i tokomotyw. 

Na Adama tego rodzaju widoki nie czyniły żadne- 
go wrażenia — znał je, widywał groźniejsze — widy- 
wał w chwili, w której demon wojny rzeżbił je dopiero 
swoją zła moca i potokami krwi barwił; ale ksiadz pre- 
fekt, który nie wychylając się poza miejskie rogatki, 
po raz pierwszy zobaczył ślady szałańskich wysHków 
— ulegl wstrząsajacemu wrażeniu. 


nienych praojców, których od pół uprawy Polanami on- 
giś nazwano — latorośl tych, którzy czasu pokoju le- 
mieszem w skiby te polska ziemię pruli i złotem ziarn 
pszenieznych obsiewali, a czasu wojny w skrzydlatych 
przemieniając się rycerzy, ziemi tej do ostatniej krwi | 
kropli bronili — czyliż on krew z ich krwi sendecznej, 
kość z ich kości — mógł nie odczuć tego, co odczuł w 
|iej chwili?!.... 

Wszakże na to kochanie ziemi złożyły się wieki— 
drugi szereg wieków, gubiący się gdzieś w nieprzeni- | 
knionvch już teraz mrokach legendarnej przeszłości — 
złożyły się pokolenia, pe których groby już dawno za- 
|pedły — Bóg jeden wie, ite tych pokoleń, przekazuja- 
cych sobie jedne po drugich serca, pełne miłości i przy- 
'wiazania do ziemi!.... 

Jekaś goraczkowa niecierpliwość ogarneła 
ma — porwał się z miejsca, ujał kapłana za 
| rewerendy i zawołał: 
| — Jedźmy księże prefekcie!.. 


Ada- 
rękaw 


| — Dokad?.... — O jezu! — westchnał z bołeścia — rajem byłaby 
- Do Trześniowa! ziemia, rajem Świat Boży i szczęściem życie ludzkie, 

| — Kiedy?.... ‘gdyby człowiek Twoja nauke nosił w swem sercu 
— Dziśt., Zaraz!!.. i czynami ja stw erdzal! Zaponmiał jednak o Tobie i o 


- Dziś, zaraz — 
,trzęsnał olowa. 
— Tak, tak — rozumiem, to,w uas siedzi... to na- 


- powtórzył ksiąaz Konarski i po- | Twem przykazaniu miłości bliźniego i ziemie piekłem 
uczynił, wlasnego szczęścia i dobra się wyrzekłszy! 


4C. d. n), 


POL 


0 WYKŁADY TEOLOGIĘ 


DLA ŚWIECKICH STUDENTÓW 


Szerzenie gruntownej wiedzy religijnej 
Me pierwszym rzędzie wśród inteligencji 
katolickiej leży bezwarunkowo w zamia- 
rach akcji katolickiej i winno być jej sta- 
łem zadaniem. 

Temat ten w ciekawy sposób porusza w 
jednym z osiatnich numerów „Kölnische 
Volkszeitung“ dr. Waldemar Gurian, roz- 
patrując sprawę zorganizowania na uni- 
wersytetach niemieckich wykładów teolo- 
gji, przeznaczonych dla słuchaczów 
świeckich. 

„Posiadamy — pisze on — znakomite 
wydziały teologiczne, lecz czy wywierają 
one wpływ poza okręgiem duchownych 
słuchaczów teologicznych? Należy w to 
wańtpić, gdyż cykiu wykładów pubiicz- 
nych dla słuchaczów wszystkich wydzia- 
łów nie można uznać pod tym wzgledem 
za wystarczający. Wprawdzie liczni stu- 
denci, nie bedacy słuchaczami teologji, 
często na początku swych prawniczych, 
ekonomicznych czy też innych studjów, 
słuchają też wykładów teologicznych, jed- 
nak bardzo prędko zniechęcają się do nich. 
I nie należy za to czynić zarzutów profe- 
sorom teologji, gdyż jest rzecza zupełnie 
zrozumiana, że wykład, przeznaczony, dla 
przyszłego członka stanu duchownego w 
przeważnej liczbie wypadków bedzie nie- 
zrozumiałym dla laika, który chce poznać 
naukę Kościoła. Ale, czy nie możnaby zor- 
gantzować specjalnych wykładów z dzie- 
dziwmy teologii, przeznaczonych dla świec- 
kich. Wykłady takie nie powmny stanow- 
czo mieć charakteru popularnych odczy- 
} 


tów, lecz traktować przedmiot w sposób 
naukowy, ale przystępny dla nieposiadają- 
cych specjalnego przygotowania teologi- 
,cznego laików. Winno w nich przejawiać 
się zrozumienie dla zagadnień teraźniej- 
(szości, wyczucie ducha epoki. Jak do- 
świadczenie uczy, można . w ten sposób 
| traktować najtrudniejsze zagadnienia do- 
| gmatyczne”, r 

Żle wykłady takie spotkalyby się z du- 
żem zainteresowaniem, o tem Świadczą 
dokonane już próby poza cbrebem uni- 
wersytetu zaspokojenia tej potrzeby stu- 
dentów laików, pogłębienia posiadanej 
wiedzy z zakresu teologji. — Tak naprz. 
dużem powodzeniem cieszył się wakacyj- 
ny kurs teologiczny, zorganizowany przez 
ks. dr. Lutza, duszpesterza akademickie- 
go w Bonn. Na dalszą metę jednak takie 
kursa, organizowane poza uniwersytetem, 
nie moga wystarczyć temibardziej, że za- 
chodzi niebezpieczeństwo, iż teategja ka- 
tolicka także przez inteligencję xatolicka 
bedzie uważana, jako galaź wiedzy, która 
zostawić należy tylko specjalnemu zawo- 
dowi. Już dziś, jako skutek takiego po- 
gladu, nierzadko spotyka się wśród stu- 
djujacej na uniwersytetach młodzieży ka- 
tolickiej, okropna nieznajomość podsta- 
wowych zagadnień. teologicznych. Nie- 
znajomości tej nie należy niejednokrotnie 
poczytywać za objaw złej woli, lub brak 
ducha katolickiego, lecz jedynie za skutek 
tego, że na uniwersytetach dzisiejszych 
teologja katolicka jest uważana za takiż 
sam przedmiot studjów, jak wiele innych. 


NOWE BÓSTWO LAMAITÓW 


Donoszą z Kalkuty, że w Nepalu, w 
miejscowości Bhottinghandham odbył się 
w czasie ostatnich dwu tygodni wielki kon 
gres lamaicki, w którym wzięli udział de- 
legaci z poszczególnych krain Himalajów 
wschodnich, a także z Tybetu i Mongolji. 
Temałem obrad w pierwszym tygodniu 
była kwestja misyj buddyjskich w Europie 
i Ameryce. Mówcy podnosili doniosłe zna 
czenie zakładania klasztorów buddyjskich 
w różnych krajach europejskich. Odezwa- 


ły się ostre głosy, Wrogie chrześcijaństwu. |w rodzaju patrona buddyjsko -lamaickich | 


Istnienie msyj chrześcijańskich w krajach 


azjatyckich zostało uznane za wyzwanie, 
rzucone przez chrześcijaństwo buddy- 
stom, 


zagadnieniem była osoba pewnego lamy, 
Po Vlibukinang Matmi, który w r. 1892 
zagłodził się na śmierć, aby tylko nie 
wpaść w ręce Anglików i Chińczyków, 
którzy go chcieli zobaczyć. Wspomniane- 
go lamę pod imieniem Ghuma Dhrt Zo 
uznano za bóstwo. Ma on stać się czemś 


misyj w Europie. (KAP). 


MĘSKIE KONKURSY PIĘKNOŚCI 


Oczywiście — w Ameryce. 

Śrmmeszną i demoralizującą ta manją 
została dotknięta nawet tak zdawałoby się 
poważna instytucja, jak Uniwersytet w 
Chicago, który należy do najbardziej po- 
ważnych i najliczniejszych wyższych za- 
kładów naukowych w Stanach  Zjedno- 
czonych. Przeprowadził on wśród swoich 


studentów męskiego rodzaju — konkurs 


piękności. 

Za najpiękniejszego uznany został stu- 
dent Girst, którego fotogratję ogłosił za- 
raz całemu Światu nowojorski Times w 
swym dodatku ilustrowanym. 

Piękny Girst jest wysokiego wzrostu, 
szczupły, o waskich miękkich ustach i 
białej, delikatnej cerze. Piękność amery- 
kańska liczy lat 21 i należy do uniwersy- 
teckiego base-ball] klubu. 

Konkurs ten męskiej piekności nie jest 
zreszta pierwszym na uniwersvtetach ame 
rykańskich. Przykład dany był przez me- 
todystyczny North Vestern Uniwersity w 
pobliżu Chicago. Tam konkurs piękności 
meskiej taki sobie zdobył rozgłos, że od- 
tąd urządzany ma być każdego roku. 

Największe „zainteresowanie temi kon- 
a. okazują — studentki amerykań- 
skie. 

Cała amerykańska prasa bez żadnego 
wyjątku, bierze te konkursy zupełnie na 
serjo, jakby chodziło o rzecz najbardziej 
naturalną w Świecie. Tu i owdzie podno- 
szą się jeszcze głosy krytyki, ale sa to 
odosobnione głosy rozsądku ludzi, któ- 
rzy nie zdążyli się jeszcze „zamerykani- 
zować”. 

Związek studentów obydwu uniwersyte- 
tów odpowiedział na te krytyki, twier- 
dząc, że konkursy piękności mają wielkie 


|pedagogiczne znaczenie, gdyż zmuszają 
młodych ludzi do większego, niż dotad 
zwracania uwagi na swój wyglad zewnę- 
‚trzny, który dotąd pozostawiał bardzo wie 
le do życzenia. Faktem jest rzeczywiście, 
że kandydaci na koronowana piękność 
przynajmniej przed samym konkursem 
myją sie i szoruja dokładnie. 

Inne amerykańskie uniwersytety maja 
u siebie zorganizować podobne konkursy, 
iak, że po kilku latach będzie można przy 
stąpić do ogólnego „narodowego“ kon- 
kursu uniwersyteckiej piękności męskiej. 
Przyszła „nadpiękność* meska będzie wy 
brana z pośród laureatów poszczególnych 
uniwersytetów i otrzyma oficjalny tytuł: 
„ldealnego Wzoru“. 


„ Te wszystkie osobliwości amerykańskich 
uniwersytetów, które dla naszych euro- 
pejskich uszn i poglądów na wyższy za- 
kład naukowy wydaja sie wprost śmiesz- 
nemi. wskazują tylko na to, że amerykań- 
ski uniwersytet jest czemś zupełnie in- 
nem, niż europejski wyższy zakład nauko 
wy. W Europie każdy uniwersytet — to 
kuźnia ducha narodu. W Ameryce nie- 
co inaczej tę rzecz traktują. 

Jeżeli amerykańskie uniwersytety pój- 
da tą drogą, należy sie obawiać, że idez- 
łem ich stanie się wytworzenie pieknej 
meskiej lalki — o pustej głowie, a sil- 
nych muskułach. ; 

Może kiełkuje tam idea, by w społe- 
czeństwie amerykańskiem zamienić, lub 
przynajmniej zrównać estetyczną role 
dwu płci? Czy wobec tego etyczne wła- 
sności nie beda już brane pod uwagę? Co 
więc w przysziości będzie rozumianem 
'pod mianem „pięknej płci*?. 


| stawił tłumy, ktore zebrały się na tak wiel| 


W drugim tygodniu obrad centralnem | 


SK A 


JUBILEUSZ KAPŁAŃSKI 


W dniu 29 czerwca b. r. w Żychlinie 
| Kutnowskim odbyła się niezwykła a wspaj 
niała uroczystość z powodu ziotych go- 
dów kapłaństwa męża wielkiej nauki i 
autorytetu w dziedzinie prawa zarówno 
(kanonicznego, jak i cywilnego, ks. kano- | 
| nika józela Dębowskiego. 

W dniu tym bowiem upłynęło 50 lat 
od chwili, kiedy dostojny Jubilat rozpo- 
czał działalność duszpasterską. Rzadki to 
ybu ma 50 lat wytrwałej i owocnej pra- 

cy dla dobra Kościoła, Ojczyzny i dusz 
(świadczy o wielkiem umiłowaniu_rzeczy 
| ojczystych, o niesłabnącem nigdy dążeniu 
do prawdy i piękna. 

Nie każdemu dane jest dożyć takiej 
chwili i w pogodnej jesieni żywota pa- 
trzeć na rumiany, dostały owoc własnej 
pracy. 

Uroczystość rozpoczęła się nabożeń- 
stwem w miejscowym kościele o godzinie 
G-ej rana, które celebrował sam Dostojny 
| jabitat. Po nabożeństwie ks. dziekan z 
Kutna, prałat domowy Jego Świętobli- 
wości dokonał ceremonji poświęcenia 
krzyża jubileuszowego i włożenia wian- 
ka. Następnie wrzuszony Jubilat poblogo 


ką uroczystość. O godzinie 11-ej rozpo- 
częła się uroczysta suma, na którą przy- 
był ks. Jubilat, przeprowadzony przy 
dźwiękach orkiestry przez licznie ze- 


Upadek handlu sowieckiego. — Na 
dzień 1 września jak słychać mają być 
zlikwidowane ostatecznie przedstawiciel- 
| stwa handlowe Sowietów w Atenach, Te- 
heranie i Kabulu. Motywem tej likwidacji 
ma być konieczność oszczędności i abso- 
lutny brak obrotu na tych placówkach. 

Znowu skazanie księdza. Donoszą z 
Rostowa, że Sad Okręgowy na sesji wy- 
jazdowej skazał na karę ośmiu lat więzie- 
nia wraz z konfiskata całego majatku księ 
dza katolickiego Józefa Kelsza. Ks. Kelsz 
będąc proboszczem kościoła w kolonii Po 
gorelowka uprawiał „kontrrewolucyjna* 
działalność, Na sprawie zeznawali świad- 
kowie, którzy twięrdzili: „Jeden kołonista 
nie chciał wstąpić do Kołchozu, twier- 
dząc, że ksiądz z ambony oświadczył, że 
wstepuja do Kołchozu nieroby i lenie, i że 
członków Kołchozu każe chować poza 


ZA CZERWONYM KORD 


murem cmentarnym. Dzieci oświadczały 


LIST Z ŻYCHLINA 


brane duchowieństwo i ttumy ludu. Kaza 
nie okolicznościowe wygłosił ks. pro- 
boszcz Kostrzewski ze Śleszyna. Po sumie 
jeszcze raz pobłogosławił ks. Jubilat ze- 
branych, a następnie przy wtórze orkie- 
stry straży ogniowej, przeprowadzony do 
plebanii, przyjmował życzenia. 
Przemówienia rozpoczął ks. dziekan, 
przypinając  wzruszonemu — Jubilatowi 
order „Pro Ecclesia et Pontifice", którym 
wyróżnił Ojciec Święty Pius XI zasłużo- 
nego kapłana. Następnie ks. Jubilat przy- 
jał życzenia od delegatów organizacyj 
społeczno - oświatowych, jak: 5towarzy- 
szeń Młodzieży, kół różańcowych, szkół 
ziemianek, gospodarzów, wreszcie od pa- 
raijan i władz municypalnych. W przemó- 
wieniach swych delegaci wyrazili swe 
głębokie uznanie dła ks. Jubilata, jako ka- 
płana, człowieka i działacza społecznego 
na terytorjum swej parafji. Bo jest to ży- 
wot cichy, ale piękny, cały oddany pracy 
wytężonej i celu świadomej. Oby spełni- 
ły się życzenia parafjan, abyśmy mogli 
święcić Jego 75-tą rocznicę kapłaństwa i 
aby w pełni niepożytej energji dalej roz- 
wijał choć cichą, ale owocną pracę 
Niech Dóstojny Jubilat, który kroczvi 
do Świątyni Pańskiej w złotych promie- 
niach zasług dla Boga, Kościoła i Ojczy- 
zny — Vivat! Floreat! 
Vicarius cooperator Ks. Józef Nojszewski. 


ONEM 


nauczycielom, że nie chcą chodzić do czer- 
wonych ochronek, a na pytania kierowm- 
ków odpowiadały, że dosyć już roszerzać 
bolszewicka zarazę“. 


Nowy statut sowieckiego Banku Pań- 
stwa. Prezydjum Centralnego Kom. Wy- 
konawczego Z. S. R. R. zaaprobowało pro 
jekt nowego statuiu sowieckiego Banku 
Państwa, według którego Bank nie będzie 
już uzależniony, jak dotychczas, od Ko- 
imisarjatu Ludowego Finansów, lecz sta- 
nowić będzie niezałeżną instytucję. Kom- 
petencja Komisarjatu Finansów ograni- 
czy się do ustanowienia maksymum emi- 
sji, do nominacji członków dyrekcji i ko: 
misyj rewizyjnych Banku Państwa oraz 
do ogólnej kontroli działalności Ranku. 
Fod przewodnictwem komisarza lu i wego 
Finansów utworzona zostanie Ra:la Ban- 
ku Państwa, składająca się z 40 członków. 


ZE SWIATA 


BURZE WE FRANCJI: Gwałtowne burze 
szalały w okolicach Charolais i Limousin. Trzy 
csoby zginęły. Wicher wyrywał drzewa z korze- 
niami, zasiewy zostały poważnie zniszczone. -— | 
Straty są bardzo znaczne. 

TUNEL POD LA MANCHE. — Odpowia- 
dając na pytanie Izby w sprawie budowy tune- 
lu pod kanałem La Manche, lord Pieczęci Taj- 
nej r Thomas oświadczył, że budowa będzie 
wymagała znacznego nakładu prac geologicz- 
nych, inżynieryjnych, gospodarczych i innych 
z zakresu techniki robót podziemnych. Specjal- 
na komisja, badająca możliwość budowy tune- 
lu, przedstawi swe sprawozdanie w końcu r. b. 

BURZA W ANGLJI. — Prawie nad całą 
Anglia przeszła 4 bm. gwałtowna burza z ule- 
wą. Obfite potoki wody utrudniły, komunikację 
|na drogach publicznych i uszkodziły w niektó- 
rych miejscach przewodniki elektryczne. Wy- 
sokość opadów w samym Londynie wyniosła 
przeciętnie 4 cale. W południowo wschodniej | 
Anglji potoki wody wyniosły przeciętnie 3 cale. 

ŁADNA STATYSTYKA. — Dn. 4-go bm. 
w dniu święta niepodległości Stanów Zjedno- 


leczonych zmarło w całym kraju wskutek nie-| 
| szezęśliwych wypadków 159 osób, uczestniczą- 
| eych w obchodzenie, m. in. 7 osób zmarło wsku- 
tek eksplozji ogni sztucznych, 71 wskutek po- 
| parzenia, a 70 wskutek wypadków samochodo- | 
| wych. 
| CHARAKTERYSTYCZNA PROŚBA. Pre-| 
izes komitetu b. wolontarjuszów żydowskich, 


adwokat Kadmi - Cohen, oraz adwokat Mirtil, 
prezes Zjednoczenia Sjonistycznęgo w Paryżu, 
zwrócili się da „Ambasadora Chłapowskiego z 
prośbą o przyjęcie udziału w komitecie honoro- 
wym, ukonstytuowanym w celu wybudowania 
pomnika wolontarjuszom żydowskim, którzy 
padli na froncie francuskim w czasie wojny 
światowej. Zwrócenie się swoje do Ambasado- 
ra Rzplitej Polskiej delegaci motywowali tem, 
że większość odznaczonych wolontarjuszów po 
chodziła z Polski, oraz, że przelewając krew 
swoją na wojnie światowej, przyczynili się oni 
w skromnej mierze do odbudowy Państwa Poi- 
skiego. Ambasador Chłapowski przyjął propo- 
nowany mu udział w komitecie honorowym. 


POWÓDŹ W BUŁGARJI. — Ulewne de- 
szcze spowodowały w północnej części kraju 
wylewy. Utonęło 9 osób. Zbiory uległy znisz- 
czeniu. 


UPADŁOŚĆ W TEL AVIVIE. — Dono- 
szą z Jerozołimy, że Istniejąca w Tel Avivie 
firma Kolezyński zawiesiła wypłaty. Wedlug 
krążących pogłosek suma upadłości wynosi o- 
koło 15.600 funtów palestyńskich. Podobno fc 
ma Kolczyński szuka porozumienia ze swymi 
wierzycielami i ofiarowuje firmom  palestviń- 
skim 65 proc., a firmom zagranicznym 45 proc. 
tytuiem wyrównania pretensji. Co się tyczy 
firm polskich, to według posiadanych informa 
cyj szkody przez nie poniesione są hardzo nie- 
znaczne. 


Z KRAJU 


'KATOWICE 
Przemycili całą fabrykę. 

Funkcjonarjusze śląskiej straży gra- 
nicznej po dłuższych obserwacjach prze- 
prowadzili rewizję w fabryce stempli Ger 
harda w Katowicach. Jak wykazało do- 
tychczasowe śledztwo całe urządzenie za- 
kładu jak również i towary przemycane 
były systematycznie od dłuższego czasu 
z Niemiec. Władze zarządziły konfiskatę, 
przyczem okazało się, że wartość skon- 
frskowanego towaru przedstawia sumę | 
miljona zł. Straty skarbu są bardzo znacz- 
ne. Szczegóły afery ze względu na toczą- 


ce się Śledztwo trzymane sa narazie w 
tajeninicy. 
KUTNO 
Katastrofa kolejowa 
Wczoraj, w nocy, między Kutnem, a 


Chodczem, rozbił się pociąg towarowy, 
dążący z Kutna w kierunku Włocławka. 

Od pociągu towarowego, który wcze- 
śniej puszczony był do Chodcza, urwały 
się w drodze dwa ostatnie wagony towa- 
rowe i z uwagi na górzysty pod Chod- 
czem tercji potoczyły się z powrotem w 
kierunku Kutna. Wagony tę wpadły na, 
pędzący z Kutna następny pociag towa- 
rowy. Katastrofa przybrała poważne roz- 
miary: 10 wagonów  ładownych ule- 
gio rozbiciu 2 wywróciły się na torze, 5 
zaś wagonów jest uszkodzonych. Maszyni 
sta, Józef Janik, który nie opuścił parowo 
zu, lecz czynił wysiłki w zahamowaniu 
pociagu, odniósł cięższe poranienia. Poza 
tem lżejsze pokaleczenia odnieśli: kierow- 
nik pociągu, Teofil Klauze i hamulcowy, 
Józef Krupiński. Ofiary wypadku odsta- 
wiono do Kutna. 
- Ruch pociągów osobowych odbywał się 
do południa, z przesiadaniem. 

Na miejsce katastrofy władze kolejowe 
wysłały niezwłocznie tabory do uporzad- 
kowania toru. 


TEA mao W 
LWÓW 
Radiostacja nadawcza. 

Na skutek starań komisji mającej na 
cetu przyśpieszenie założenia we Lwowie 
radjostacji nadawczej Min. Boerner zgo- 
dził się na założenie i uruchomienie radjo- 
stacji we Lwowie. W związku z tem ba- 
wi we Lwowie delegat Polskiego Radjo 


RADJO 


Program Polskiego Radjo na poniedziałek, 
dmia 8-go b. m: 
215 kc. WARSZAWA 1395.1 m 


11.56—12.05 Sygn. czasu. 12.05—12.50 Muzy- 
ka gram. 12.50—13.00 P. W. K. 13.00 Kom. 
15.40 Kom. 16.15 Przegl. komunik. 16.30 „Kącik 
art". 16.40—17.15 Muzyka gram. 17.15 Kom. 
17.25 Odczyt p. t.: Międzynarodowa ochrona 
mniejszości narodowych. 17.50 Nowiny z P. W. 
K. 18.00 Muzyka lekka. 19.00 Rozmaitości. 
19.25 Kom. roln. 19.56--20.05 Sygn. czasu. Pro- 
gram. 20.05 Lekcja francuskiego. 20.30 Koncert 
międzymar. z Budapesztu. 22.00 Kom. 22.05 
Kom. 22.20 Kom. 22.45—23.45 Muzyka tan. 


055 ke. KRAKÓW grad m 

15.40 Transm. z Warsz. 16.15 Transm. z 
Warsz. 16.30—17.25 Muzyka gram. 17.25—17.50 
Odczyt p. t: Letnie choroby zakaźne. 17.50— 
18.00 Transm. z Poznania. 18.00—10.00 Trans. 
z Warsz. 19.00 Rozmaitości. 10.25 Transm. z 
Warsz. 19.40—19.55 Kom. harc. 19.56—20.00 
Sygn. czasu. 20.00—20.05 Program.  20,05— 
20.30 Aktualia. 20.30 Koncert międzynarod. 
22.00—22.45 Kom. z Warsz. 22.45—23.45 Muzy 
ka tan. 


883 kc. POZNAŃ 339,8 m. 

12.00—12.30 Radjegrafja. 12.30—12.50 Kom. 
samorząd. 12.50—13.00 Kom. P. W. K. 13.00— 
13.05 Sygn. czasu. 13.05—14.05] Koncert gram. 
14.00—14.15 Giełda. 14.15—14.30 Kom. gosp. 
16.30— 16.55 Odczyt r. 1: © owiadanie ludu 
Wielkopolski. ł6.55—17.135 szachy,  t7.15— 
17.35 Odczyt p. t: Zabytki historyczne Gnie- 
zma. 17.35—17.50 Odczyt gosp. 17.50—18.00 
Kom P. W. K. 18.060—18.55 Koncert pop. 18.55 
19.15 MNadpr. 19.15—10.30 Silva rerum. 19.30— 
19.50 Pog. radjot. 19.50—20.20 Odczyt p. t: 


120.36  Budares=+ 


Nr. 144. 


(Ś.P. KS. SENATOR JAN ALBRECHT 


Wczoraj o godz. 11 rano zmarł pod- 
czas operacji w lecznicy Omega ks. sena- 


który odbędzie szereg konferencyj przygo tor Jan Albrecht, szambelan papieski, ka- 


towawczych. 


Instytut przeciwrakowy. 

W związku z projektem założenia w 
Polsce instytutu przeciwrakowego, odby- 
lv się tu pod przewodnictwem szefa szpi- 
talnictiwa w Małopolsce dr. Lipskiego po- 
siedzenie pryimarjuszy państwowego szpi 
talnictwa powszechnego, na którem obra 
dowano w tej sprawic. Zebranie doszło 
do wniosku, że w żadnem środowisku na- 
ukowem Rzplitej nie układają się warun- 
ki ku stworzeniu tego instytutu tak ko- 
rzystnie jak we Lwowie. Wyłoniono ko- 
mitet, który ostatnio ukonstytuowai się, 
a na którego czele stanęli wojewoda Gołu 
chowski, jako prezes i dr. Ziembicki jako | 


waler orderu Pro Ecclesia. et Pontifice, 
rektor kościoła św. Marcina przy ul. Piw- 
nej, naczelny Pairon Związku Młodzieży 
Rzemieślniczej. $. p. zmarły urodził się 
w r. 1871, święcenia kapłańskie otrzymał 
w r. 1897. 

Wikarjuszem byl w Zlakowie, Zgierzu 
i jednocześnie pretektem szkół w Łodzi 
przy kościele Matki Boskiej, następnie pro 
boszczem nowoerygowanej parafji Wi- 
dzew pod Łodzia, prefektem gimnazjum | 
meskiego w Łodzi: w r. 1919 był miano- | 
wany rektorem kościola św. Marcina w; 
Warszawie. 

W 1919 r. otrzymał od Ojca św. krzyż 
„pro Ecclesia et Pontifice“ w uznaniu, 
wielkich zasług, położonych dla Kościola. 


wiceprezes. 
ŁÓDŹ 
Delegaci sowieccy. 

Dnia 6 bm., przybyli do łódzkiej izby 
le sowieckiej izby handlowej z p. Popo- 
handlowo - przemysłowej przedstawicie- 
wem na czele. Przedstawiciele sowieccy. 
podkreślali konieczność nawiązania i za- 
cieśnienia stosunków gospodarczych z 
łódzkim okręgiem przemysłowym oraz po 
ruszyli sprawę kredytów dla misji handlo- 
wej Sowietów w łódzkim przemyśle włó- 


Mianowany tajnym , szambelanem papie- 


skim przez Piusa XI w 1025 r., był kano- | | 
warszaw-  botniczy traci nieodżałowanego kierowni- 


nikiem honorowym Kapituły 
skiej. 


W Łodzi mimo utrudnień stawianych 
przez Rząd rosyjski, ks. prałat Albrecht 
zdołał stworzyć Stowaryszenie robotni- 
ków chrześcijańskich, częściowo zakon- 
spirowane przed okiem zaborców. Prze- 
niesiony w 1919 r. do Warszawy, jako 
sekretarz jeneralny archidiecezji warszaw 
skiej, nie przerwał swej działalności 
wśród rzesz robotniczych. Jako główny 
patron stowarzyszeń robotników chrze- 
ścijańskich zapisał się w sercach tysiącz- 
nych rzesz. Był prezesem kasy pożyczko- 
wo - oszczędnościowej robotniczej, inicja 
torem i założycielem kooperatywy roboti- 
niczej na Żoliborzu „Nasze ognisko”, któ 
ra wystawiła juz trzy domy z mieszkania- 
mi jedno i dwu izbowemi. Prowadził roz- 
liczną działalność kulturalno - oświatowa 
organizując odczyty, konferencje, prelek- 
cje, uroczystości i obchody narodowe i re 
ligiine i t. p. 

W zmarłym ruch chrześcijańsko - ro- 


ka i opiekuna. 


ŻYCIE GOSPODARCZE 


RYNEK ŚWIATOWY, A 


Bardzo ciekawą odpowiedź na powyż- 


kienniczym. Przedstawiciele łódzkiej izby | sze pytanie znajdujemy w ostatnim biule- 


handlowo - przemysłowej zobrazowali dej tynie Państwowego 


Instytutu Badania 


legatom sowieckim obecną sytuację go-| Konjunktur. Brzmi ona jak następuje: 


spodarczą w Łodzi, konjunktury w naszym 
przemyśle włókienniczym i t. d. 


POZNAŃ 
Raid dookoła Polski. 

W redakcji Dziennika Poznańskiego 
zjawili się Piotr Witkowski i Franciszek 
Jaśniak z prośbą o opublikowanie, że za- 
mierzają rozpocząć wielki raid pieszy do- 
koła Polski, t. j. przebyć 10.000 kilome- 
trów w 18 miesiącach. 


heda 


Dziennikarze z: Austrji. 


„Sytuacja gospodarcza, jaka się wy- 
tworzyła w ostatnich miesiącach w Polsce, 
w małym tylko stopniu była wywołana 
zmianami na rynku światowym. Między- 
narodowa współzależność rynków istnie- 
je obecnie w mniejszych rozmiarach, niż 
przed wojną. Np. ożywienie gospodarcze 
w Niemczech w okresie 1926 — 1928 ist- 
niało mimo depresji w głównych pań- 
stwach kontynentu (choć było wywołane 
dopływem kapitałów amerykańskich). 
Długotrwała depresja gospodarcza w An-| 
glji posiada swoiste strukturalne przyczy- 


Przybyła do Poznania na P. W. K. z|ny, wprawdzie zależne od układu rynku 


Warszawy wycieczka dziennikarzy austrja światowego, lecz bynajmniej 


niezależne 


ckich prowadzona przez referenta praso- |od światowej konjunktury. Pojęcie „Świa- 
wego poselstwa Rzeczypospolitej w Wied | towej konjunktury” nie posiada obecnie 


niu. Wycieczka od dziś rana zwiedza wy- | dostatecznej 


stawę przemysłową i rolniczą. 


s 


Zamierzchłe dzieje Pomorza. 20.20—20.30 Od- 
czyt p. t.: Zwiedzajmy Wielkopolskę. 20.30— 


22.00 Koncert międzynarodowy. 22.00—22.15 i 


Sygn. czasu. 22.15—22.45 Radjografja. 


721 ke. KATOWICE 416.1 m. 

16.15—16.30 Kom. gosp. 16.30—17.25 Koncert 
gram. 17.25-—-17.50 Nowości radjowe. 17.50 — 
18.00 Transm. z Poznania. 18.00—19.00 Trans. 
z Warszawy. 19.00—19.20 Rozmaitości. t9.20— 
19.40 Muzyka lekka. 19.40—19.55 Co słychać w 
strażactwie? 19.56—20.00 Sygn. czasu. 20.00— 


precyzji i jednoznaczności. 
Istnieje wprawdzie daleko idąca zależność 
głównych pieniężnych rynków Europy od 
rynku pieniężnego w Stanach Zjednoczo- 
nych, a więc i pewna zależność konjunk- 
tury europejskiej od stanu rynku w No- 
wym Jorku, ale nie wywołuje to bynaj- 
mniej jednolitego przebiegu konjunktury 
w Europie. Obecnie Stany przeżywają fa- 
zę wielkiej pomyślności i ożywienia, przy 
aussie giełdowej i ciasnocie pieniężnej; 


NASZA KONJUNKTURA . 


w Europie natomiast obraz nie jest je- 
dnoliry”. 

„Ożywienie gospodarcze w Polsce roz 
winęło się niezależnie od sytuacji gospo- 
darczej Europy, a nawet nie było tinan- 
sowane importem kapitałów zagranicz- 
nych. Tylko w tym wypadku możnaby o- 
becne zalamanie ożywienia wyjaśnić wpły 
wami rynku światowego, gdyby np. ujaw 
nił się silny proces wycofywania krótko- 
terminowych kapitałów zagranicznych, 
lub znaczniejsze podrożenie kosztów za- 
granicznego kredytu — czego nie było”. 

Dla potwierdzenia powyższych uwag 
zamieszczona została na innem miejscu 
biuletynu specjalna mapka dająca obraz 
konjunktury gospodarczej w Europić za 1- 
kwartał b. "r. 

Wediug tej mapki sytuacja w poszcze- 
gólnych krajach przedstawia się następu- 
jąco: 
1) Poprawa: Norwegja, Danja, Eston- 
ja, Francja, Włochy. 

2) Ożywienie: Szwecja, Holandja, Bel- 
gja, Czechosłowacja. 

3) Napięcie: Szwajcarja. 

4) Łagodna recesja: Niemcy, Polska, 
Hiszpanja. 

5) Recesja: Finlandja, Łotwa, Litwa, 
Węgry. 

6) Depresja: Anglia, Austrja, Jugosła- 
wja, Rumunja, Atbanja, Bułgarja, Grecja, 
Portugalja. : 


Z GIEŁDY 


i GIEŁDY ZBOŻOWE 
Poznań 
Żyto transport. 25:75 — 26.75, psze- 


20.25 Odczyt p. t.: Jenerał Józef Bem“. 20.30— | nica 47.50 — 48.50, jęczmień przemiało- 
22.00 Koncert z Budapesztu. 22.00—22.45 Kom. |wy 28.00—29.00, owies 26.25 — 27.25, 


22.45—23.45 Muzyka lekka. 


658 kc. WILNO 

11.56-12.05 Sygn. czasu. 12.05—18.50 Mu 
zyka gram. 12.50—13.00 Wieści z P. W. K. 
13.00 Transm. z Warsz. 17.00—17.20 Progr :m. 
17.20—17.30 L. O. P. P. 17.30—-17,40 Kom. 
17.40—17.50 Chwilka strzelca. 17.55— 18.00 
Wieści z P. W. K. 18.00—19. Transm. z Warsz. 
19.00— 10.25 Opow. dla dzieci. 19.25—19.50 Mu- 
zyka gram. 19.50—20.00 Program. 19.25—19.50 
zyka gram. 19.50—20.00 Program. 20.00—- 
dapesztu. 22.00— 22.45 :cansm. z Wzrsz. 2245 
— 23.45 Muzyka tan 


ZAGRANICZNE 

20.00 Kopenhaga. Koncert kompoz. Erkka Me 
lartina. 20.15 Wrosław. * oneert 1 :lharmonji 
Ślaskiej. 20.30 Budapeszt. Koncert symfoniczny.” 
Tesecit  msdzj. URON Y 
21.15 Londyn. Bankiet na cześć Sia Ate i Lady 
Bailey, przemawia m. in. książę Walji. 21.15 
Paryż „Zaza'. 


mąka żytnia 70 proc. 40.00, mąka pszenna 
65 proc. 68.00 — 72.00, otręby żytnie 


455,9 m. | 18.00 — 19.00, otręby pszenne 20.00 — 
- |Kresów Wschodnich). 


21.00. 
Warszawa 
Żyto kongresowe 29.00 — 29.25, psze 
nica 49.50, mąka pszenna 65 proc. 72.00 
— 76.00, mąka żytnia 70 proc. 42.00 — 
43.00, otręby żytnie 18.00 — 18.50, otrę- 
by pszenne średnie 18.00 — 18.50. 


GIEŁDA PIENIEŻNA 


Zebrania giełdy dn. 6 b. m. nie było, 
ponieważ w soboty, w lipcu i w sierpniu, 
zebrania te nie będą się odbywały. 


W obrotach pozagiełdowych dolar go- 
tówkowy — 8.88 i jedna czwarta; rubel 
złoty — 4.59 (tendencja mocna, popyt z 


Z pożyczek państwowych interesowa- 
no się głównie obu dolarówkami przy ten 
dencji mocniejszej. Dla Listów zastaw- 
nych tendencja utrzymana, dla akcyj nie- 


co mocniejsza. 


n 


SPORT 


WYCIECZKA WIOŚLARSKA 


Dnia 27 czerwca wyruszyłą łodzia z 
|Druskienik do Poznania wycieczka 23 
|Bataljonu KOP. Wioślarze przybył 30 
czerwca do Łomży o godz. 17.20. Tegoż 
dnia o godz. 20.55 byli w Różanach, Dn. 

tek konieczności 


KOP DO POZNANIA 


2 lipca wycieczka opuściła Różany skąd 
udala się do Modlina Dotychczas wio- 
ślarze przebyli większą część drogi, bo 


„600 klim. na 1000. Dalsza droga odbedzie 


się w nieco powolniefjszem tempie, wsku- 
jazdy kanałami 


L 


Dziś: Cyryla 
Jutro: Elzbiety 


Wschód słońca g. 3.33 
Zachód godz. 19.33 
Wschód księżyca 18.40 


NIEDZIELA Zachód godz. 15. 


STAN POGODY 

W dniu wczoraiszym rankiem panowała w 
Polsce pogoda o zachimurzeniu małem, jedynie 
chrrurniej było na Pomorzu, na północy wileń- 
skiego i na południowym zachodzie kraju. Tem- 

isiura o godz. 7-ej wynosiła od 140 na półno- 
cy do 22” na Pokuciu. Opady za dobę ubiegłą 
były nieznaczne: najwyższy opad wyniósł około 
5 nim. w okolicy Białowieży, pozatem ślady 
deszczu notowano na Pomorzu częściowo w 
Tcznańskiem, na Wołyniu w okolicy Sam i w 
Zagłębiu naftowem.: Pozostałe dzielnica Polski 
były wolne od opadu. 

Przewidywany przebieg pogody w dniu dzi- 
siejszym 7 lipca r. b.: Pogoda słoneczna o za- 
chmurzeniu umiarkowanem większem na półno- 
cy i zachodzie, niewielkiem na południowym 
wschodzie kraju, skłonność do burz i przelo- 
tnych deszczów. Bardzo ciepło, po przejściu 
burz lekkie ochłodzenie. Słabe wiatry miejsco- 
we. potem zachodnie i północno-zachodnie. 

Z MĘSK. TOW. ŚW. WINCENTEGO AP. 

Rada Wyższa Męskiego Towarzystwa 
S-go Wincentego a Paulo w Warszawie 
podaje do wiadomości, iż po rezygnacji 
p. Franciszka Kochmana, Rada na ogól- 
nem zebraniu wybrała jednogłośnie p. Gu 
stawa Dramińskiego Prezesem Rady Wyż 
szej. 

MIEJSKIE ZAKŁADY CERAMICZNE 


Magistrat wszczął starania w Banku 
Gospodarstwa Krajowego i w Minister- 
stwie Skarbu w sprawie przyznania po- 
życzki w wysokości 5.000.000 zł. na wy- 
kończene hudowy 
ceramicznych. Mechaniczna cegielnia miej 
ska ma być uruchomiona z wiosną roku 
przyszłego. Wszystkie maszyny dla cegiel 
ni wykonane zostały w krajowych fabry- 
kach. Produkcja cegielni obliczona jest 
na 150.000 cegieł dziennie. 


SZOFERSKIE UBIORY LETNIE 

Związek szoferów dorożek samocho- 
dowych wystąpił do wydziału ruchu koło- 
wego Komisarjatu Rządu o zezwolenie 
szoferom na jazdę w porze letniej bez ma- 
rynarek, tylko w koszulach. 


EPEE * TATE 2 LE TZ T JAIY DOLA 
WODA FRANCISZKA JÓZEFA 

Bóle w żaładku, ściskanie w dołku, obstruk- 
cię. gnicie w kiszkrch, gorycz w ustach, złe 
trawierie, bóle głowy, obłożony język, bladą 
cerę łatwo usunąć, stosując czesto wodę gorz- 
ka Franciszka - Józefa i biorąc wieczorem przed. 
rdaniem się na spoczynek pełna szklankę tako- 
wej. Specjaliści chorób narządów trawienia bar- 
dzo zalecają wodę Franciszka - Józeja, jako je- 
den z najskuteczniejszych środków domowych. 


= — " 


UJĘCIE ZŁODZIEJA Z LUPEM 

Fowracający nocy wczorajszej ze służby post. 
16-90 komisarjatu, Leon Rogosz natknął się na 
ui Szczyglej na dwóch podejrzanych ineżczyzi. 
z których jeden niósł ukryty pod paltem dużych 
rozmiarów pakunek. Gdy policjant idących za- 
trzymał i zapytał co i dokąd niosą, obydwaj 
rzucili się do ucieczki. Za tym, który uciekał Z 
paczką pogonił posterunkowy i przy zbiegu ul. 
Foksal i Nowego Światu uciekającego zatrzy- 
mał. Kolega jego zdołał zbiec. W komisarjacie 
okazało się, że zatrzymanym jest 24-letni Wa- 
claw Gierczak, karany już za kradzieże. 

W odebranej od niego paczce znaleziono: 10 
puszek pomidorów, 2 paczki herbaty, 3 szkla- 
neczki musztardy, słój z landrynkami. 6 sznu- 
rów grzybów suszonych. kakao, czekoladę 1 t.p. 
artykuły spożywcze. Jak się później 
Gierczak, wraz ze zbiegłym po „fachu”, kolega. 
którego nazwiska nie chce wyjawić, 
otwór w szybie wystawowej, zakradli się ta 
droga do sklepu spożywczego Józefy Wiśniew- 
skiej przy ul. Szczygłej 4-a i tam dopuścili się 
kradzieży. Odebrane od Gierczaka artykuły Spo- 
zywcze zwrócono właścicielce sklepu 728 zło- 
dzieja przekazano sądowi grodzkiemy oddziału 


gr. 


miejskich zakładów |, 


okazało || 


wybiwszy || 


POLSKA 


URATOWANIE 2-CH TONACYCH OSÓB 

Wprost wsi Bór, nieopodai Wilanowa, po | 
wyżej „Jacht = kłubu“‘, na środku Wisły zaczęły | 3 
tonać dwie kapiące się osoby — z klubu „y=. 
rena“: Kazimierz Wysocki, urzędnik Magisla- | 
tu oraz towarzyszka jego jakaś wioślarka. Na 
krzyk tonacych pospieszyli członkowie klubu | 
„Wisla“: Aleksander Kiciński i Zygmunt Pe- | 
strekigwicz, którzy w tym czasie jechali łodzia 
Wyratowanych przewieziono do „Jacht K. :bu'' | 
dokad przybył wkrótce lekarz logotowia. 
udzieleniu doraźnej pomocy, uratowanych prze- | 
wieziońo do domu. 


WYPADEK SAMOCHODOWY 

Na ul. Belwederskiej samochód przejechał 

48-letniego Józefa Tyde, robotnika. Lekarz Po- | 

gołowia stwierdził u niego ogóln: potłuczenie, 

a szczególnie kręgoslupa. Po udzieleniu pomo- 

cy, poszwankowanego przewiozło Pogotowie do 
szpitala Dz. Jezus. 


UPADEK Z I-GO PIETRA 
Z balkonu I-go piętra przy ul. Nalewki 7 


wypadła na bruk podwórza 7-letnia Chana | = 


Szlenkierówna, córka lokatora tegoż domu. Le- 


RQ 


karz Pogotowia stwierdził ogólne potłuczenie, 
pozostawiajac dziecko, po opatrunku, pod | 
opieką rodziców. 


KOŃ Z PLATFORMA W WIŚLE 

Na Wybrzeże Kościuszkowskie, na przystań | 
statków parowych z prawej strony mostu Kier- 
bedzia (wprost ul. Marjensztadt) zajechała plat. 
forma jednokonna z fabryki wód minesainych 
tow. akc. „Fr. Karpiński". W pewnej chwili wa 
źnica Edward Gęsina udał się na przystań 
Górnickiego, zaś na platformie pozostal po- | 
mocnik jego Bronisław Szurmak. Koń spłoszył 
się hałasem  przejeżdżajacego samochodu, dał 


ssWwEST 


` oryginalne Szwedzkie źniwiarki na spłaty do czerwca 1930 


m MIAMMMMAM MFMMAMETFMSTFT 


strony Szurniąka, 
z p!aitoi - 


dęba i mimo wysilków ze 
| skręcił momentalnie na lewo 1 wraz 
mą wjechał z bulwaru do Wisly. 
Szurimak w ostatnim momencie skoc. ył z 
formy na brzeg i tym sposobem  -yszedl 


plai 


|szwanku. Na ratunek koa'a po pieszyli posi 
komisarjatu rzecznego Sikora, kpt. sasiku 
„Batyk“, Necel oraz przystaniowi Wierzbicki 


z żeglugi Górmckiego i Bienick (od Rogozika). 
Dzięki wspólnym wysiłkom, konia wkrótce wy- 
dobyto na brzeg, następnie wyciagnięto platior- 
mę, zaś na dnie rzeki pozostało 190 syionów 
wody sodowej i 100 butelek lemoniady 


ERAŚ" 


roku 


sprzedaje 


KOWEL, ul. Warszawska Nr. 1. 


NOWOGRÓDEK, ul. 3-50 Maja Nr. 1 


KATALOG 


TEATRY | 
RFPFRTUAR. 


TEATR WIELKI. Dziś w niedzielę od dłuż- 
szego czasu nmiegrana piękna opera Żeleńskiego 
Pailadyna* z ostatnim występem gościnnyn: 
W. Poraj - Wermińskiej w partji tytułowej | 
oraz p. Dygasem w partji Kirkora. Operę pro- 
wadzi A. Dołżycki. M. l 

W poniedziałek przedstawienie zawieszone. 
We wtorek „Pan Twardowski“ L. Różyckiego. 


TEATR NARODOWY. Dziś w 7-ym dniu 
repertuaru zeprezeniacyjnego grana będzie nie- 
zmiernie cidkawa komedja J. Szaniawskiego 
„Adwokat i Róże w tej samej obsadzie dosko- 
nałej z pp: Durin-Osmólska, Gromricką, Za- 
horska, Zelwerowiczem, Warreckim, Norskim, 
Gawlikcwskim, Zielińskim i „Myszkiewiczem. 

We wtorek ukaże się arcydzieło Zorilli w 
świetnym przekładzie St. Miłaszewskiego „Don 
Juan* z |]. Węgrzynem w roli tytułowej. 


TEATR LETNI. Doskonale wyreżyserowana 
przez Werneckiego i znakomicie grana przez 
cały zespół, pełna humoru krotochwila. W. Ra- 
[ackiego. „W crepku urodzony“ stała się złota | 
żyła dla Teatru Letniego. Widownia codziennie 
zapełniona rozbawiona publicznoścąa, gorąco | 
oklaskująca świetnych wykonawców na czele z 
pp: Lenerówną, Broniszówna. Łaską, Chaveau, ; 
Larys - Pawińską, Kurnakowiczem, Orwidem i 
innym. 


Teatr Polski 


Wielki kram 


| inżynier STANISŁAW NAWAKCWSKI Sb. Z C. ©. 


w Warszawie, ul. Kredytowa Nr. 4. 
Oddziały: 


Tel. 291-354. 


HORODZIEJ, ul. Szosowa Nr. 22. 


. 


Ii DARMO. 


zimierzem Junoszą - Stępowskim, Marią Przy- 


bylko - Potocką, Samborskim i Buszyńskim na || 


czele. 

PREMJERA BOLESŁAWA ŚMIAŁEGO 
W sobotę, 13 b. m. wchodzi 
tru Polskiego trzecia premjera 
Festivalu ku, czci Wojciecha Bogusławskiego — 
arcydzieło Stanisława Wyspiańskiego „Bole- 
sław Śmiały”, Genjalne dzieło wielkiego poety 
otrzyma wspaniałą oprawę dekoracyjną i ko- 
stjnmową, wykonaną podług wzorów Wyssia! 


skiego przez Karola Frycza. Rolę tytułową 
odtworzy Karol Adwentowicz, niezapomniany 
Lucyfer z „Samuela Zborowskiego* — Słowac- | 


kiego, biskupa Stanisława grać będzie Kazi- 
mierz Junosza - Stępowski, Krasawicę — Leo- 
kadja Pancewicz - Leszczyńska, 
Gustaw Buszyński, w roli Sieciecha 
utalentowany artysta sceny |wowskiej, 
Strachocki. 

Próby pod kierunkiem reżyserskim Leona 
Schillera są w pełnym teku. Dyrekcja dokłada 
wszelkich starań, aby przedstawienie  „Bołlesła- 
wa Śmiałego” stanęło na najwyższym pozio- 
mie. e 


Janusz 


Teatr Mały 


śluby panieńskie 


TEATR MAŁY. Pełne słonecznego humoru i 
sentymentu „Śluby panieńskie“ ciesza się wiel- 


"kiem powodzerien:. Urck komedji Fredrowskiej 
|nadkreślają jeszcze 


piękne dekoracje 
&taz znakomite kreacje Leszczyńskiego, 


Frycza 
Ma- 


| szyńskiego, Stanisławskiego, Malickiej i Modze- 


, lewskiej. 


Re wAz E, 


IEAIR IULSKI Komedja polityczna „Wiel- | 
ki kram“ — Bernarda Shawa stała sie najwię- 
kszym sukoesen' bieżącego sezonu. Publiczność 
wypełnia co wieczór salę po brzegi. żywo okla- 


skgjąc sztrkę i Śwsetmych wykonawców z Ka 


"KONCERTOWA. Dziś o godz. i 
orkisstry A. Sielskiego z udziałem H. Leskiej i Doznań, k 


OGRÓD REKIERTA — LETNIA SCENA 


A. Dobosza oraz baletu T. Wysockiej. 


na afisz Tea- | 
z repertuaru | 


Rapsoda — | 


wystąpi , 


jama WP msa Lp 


WYCHODZI NA NIEDZIELĘ, KOSZTUJE ROCZ. 24, KWART. 6, MIES. 2 zł. 


Prześląd Katolicki omawia zagadnienia religijne, 
społeczne i kulturałne; orjentuje w aktualnych 
kwestjach pod kątem widzenia etyki katolickiej. 
Przegląd Katolicki ma obszerną kronikę zagra- 
niczną, dotyczącą Życia katolickiego i akcji kato- 
lickiej, umieszcza recenzje nowych książek pol- 
skich i zagranicznych. 
Sedyny w swym rodzaju tygodnik — miczbędny dla 

każdego świałtega 


Redakcja i Administracja: 
WARSZAWA, KRAK. PRZEDMIEŚCIE 71. 
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przeweżą te pasa. 
żerów, Bozi i tewary na 
lmjach: 


mra 


r. Z 


Warszawa - Katowice - Kraków 
Poznań-Warszawa-Lwów 
Lwów*Warszawa-Gdańsk 
Warszawa - Katowice - Brno- 
Wiedeń 
Kraków-Katowice-Brno-Wiedeń 
informujcie Się: 
WARSZAWA: ul. Marszałkowska 138, 


tel. 5-71, 5-72 i 573, lotnisko przy 
ul. Topolowej tel. 8-50 8-60. 


KATOWICE: lotnisko tel. 145. 


KRAKOW: ul. Szpitalna 32, tel. 32-22 
lotnisko tel. 25-45. 


LWÓW: ul, Jagiellońska 20, 
45-71, lotnisko tel. 29-36, 


DOZNAŃ: „Orbis“. pl. Wolności 9 
tel. 52-18. Lotnisko 67-11. 


telefon 


GDAŃSK: Danzin$s-Lansfuhr, 
fon 415-51. 
BRNO: Lotectvi, tel. 42-56. 


WIEDEŃ: I. Tegetthoffstr. 7, Mezza- 
nin tel. R. 21-0-84, lofnisko Aspern | 
tel. 48-5-60. 


tele- 


z 


40.000 osób 


milijon kg. towarów 


4 miljony listów 
przewiozły dotychczas samoloty 


na linjach powietrznych w Polsce- 


Korzystaj z najwyśodniejszej i naj- 
szybszej komunikacji, posługuj się 
wszechstronnie samolotem. 


| Szybkość — bezpieczeństwo — wygoc!a. 
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fawice, Kraków, ENa 
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Jibljoteką Jagiellońska 


Krakowie 
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WARUNKI 
Miesięcznie na miejscu 4 zł., 
SGRACZSSZAEPNNIA: 


Wiadomości bieżące. 


Reforma systemu podatkowego. 

Na skutek polecenia ministra skarbu 
departament podatkowy przystąpił do 
Opracowania niektórych zarządzeń mają- 
cych na celu zreformowanie obecnego 
systemu podatkowego. 

Zarządzenia projektowane mają być 
ujęte w ramach obowiązujących ustaw i 
mają uchylić niektóre dotychczas wydane 
okólniki, niezawsze odpowiadające inten- 
cjom ustawodawcy i samej treści ustaw 
podatkowych, Przedewszystkiem znalazła 
się na warsztacie kwestja zwolnienia od 
podatku dochodowego zysków osób praw- 
nych osiąganych na pozycjach majątko- 
wych, 

Swego czasu ministerstwo zajęło w 
tej sprawie stanowisko, według którego 
nadwyżki uzyskania ze sprzedaży przed- 
miotów majątkowych należy uważać za 
dochód podlegający opodatkowaniu po- 
datkiem dochodowym. 

Taka wykładnia po kilku latach 
obowiązywania ustawy o podatku docho- 
dowym nie jest tralną. 


Zawody kolarskie o mistrzostwo 


toru m. Kalisza. 

Dziś, w niedzielę, o godzinie 4-ej 
po poł, odbędą się na Stadjonie miej- 
skim zawody kolarskie o mistrzostwo 
toru m. Kaliszu, zorgamzowane pizez 
Kaliskie Towarzystwo Cyklistów, W za- 
wodach wezmą udział, oprócz miejsco- 
wych jeźdźców, zawodnicy z Warszawy, 
Łodzi, Krakowa, Częstochowy i Wło- 
cławka, 

Dla urozmaicenia zawodów, osgani- 
zatorzy przeznaczyli dla szczęśliwego po- 
siadacza programu premję w postaci srebr- 
nego zegarka, 

Pobyt publiczności na stadjonie u- 

milać będzie orkiestra. 


Nocna służba aptek. 

Do dnia 15 lipca br. w porze noc- 
nej w nagłych wypadkach po lekarstwa 
należy się zgłaszać do apteki p. J. Chle- 
bińskiego, ul. M. Piłsudskiego 19. 


Kunszt i sztuka cukiernicza. 
Zwraca ogólną uwagę przechodzą- 
cych ul. Rzeźniczą umieszczony w oknie 
cukierni p. K. Mystkowskiego piękny 
kosz z różami, wykonane z cukru przez 
widać b. zdolnego mistrza kunsziu cu- 
kierniczego. 


Kalisz, dn. 7 lipca 1929 r. 


Adres Redakcji i Administracji: Kalisz, Aleja Józefiny 9. 


PARZESNEGRZWESRSFAGT Y: 
— z odnoszeniem do domów lub z przesyłką pocztową zł. 4,50. 
za jeden wiersz milimetrowy jednoszpaltowy lub jego miejsce 15 gr. 


Telef. 209. 


instruktorów 
sportowych. 


Państwowy urząd W. F. iP. W, 
pragnąc przysporzyć jaknajwiększą ilość 
fachowych sił instruktorskich organizacjom 
P. W. i stowarzyszeniom Sportowym, 
wydał dla okr. ośrodków W. F. specjalną 
insuukcję, dotyczącą organizowania kur- 
sów instruktorskich wychowania fizycz- 
nego 

Instrukcja 
typy kursów: 

1) Wstępne — ćwiczeń cielesnych, 


przewiduje następujące 


2) Przodowników — ćwiczeń cie- 
lesnych. 
3) Instruktorów wychowania fizycz- 


nego, oraz kursy przodowników poszcze- 
golnych gałęzi sportu. 

Czas trwania kursów wstępnych i 
przodowników cielesnych, oraz przodow- 
ników poszczególnych gełęzi sportu, © 
kreślony jest na przeciąg 4 — 6 tygodni 
Kursy instruktorskie W. F. trwać mają 4 
miesiące. 

Niezależnie od wyżej wymienionych 
kursów komendanci okr. ośrodków mogą 
organizować 2-tygodniowe kursy propa- 
gandowe gier sportowych, oraz w siedzi- 
bie ośrodka kursy dochodzące w godzi 
nach wieczorowych. 

Termin otwarcia kursów 
kierownicy okr. urzędów W.F. 

Warunki przyjęcia na poszczególne 
kursy określają komendanci okr. oŚśrod- 
ków W. F. 

Prócz kursów przy ośrodkach P. U. 
W. F. w okresie letnim uruchamia cały 
szereg obozów W. F. rozsianych po ca- 
łym terenie Polski. 

Niewątpliwie tego rodzaju zarządze- 
nie P. U. W.F. zaspokoi częściowo głód 
instruktorski, jaki daje się odczuwać w 
wielu organizacjach. 

Wiemy wszyscy z jakiemi trudnościa 
mi borykamy się w pracy sportowej, a 
brak fachowych sił ćwiczeń cielesnych 
jest może jedną z najważniejszych bolą 
czek regularnej pracy sportowej. Dzięki więc 
wydatnej pomocy ze strony naczelnych 
władz sportowych, organizacje, nieposia- 
dające środków na opłacanie i sprowa- 
dzanie instruktorów, mają możność włas- 
nych swych członków wyszkolić i zobo- 
wiązać po ukończeniu kursów do pracy 
u siebie. 

Uzależnianie się jedynie od pomocy 
instruktorów wojskowych będzie tamowało 


ustalają 
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jrozwój tej pracy, gdyż ilość tych instruk-, 


torów ograniczona jest etatem wojska i 


Co wyświetlają w kinach? 
nie będzie wzrastała z rozrostem organi- 


Kino „Miraż* — „Walka o step*. 


zacji społecznych i napływającą licznie E À A 
rzeszą młodzieży do klubów. | Kino „Oaza“ — „Wiera Mircewa . 
Władze stowarzyszeniowe winn Nad program w obydwu kinach 


znaleźć sposób, aby skłonić wyszkolonych propzgandowy film z otwarcia Powszech- 


instruktorów do pracy wewnątrz organi- ne] ŚW dy Krajowej w Pozganiu. Bar- 

zacji i wykorzystać ich nabyte na kur-| 970 ładne zdjęcia z wielu @vilonów i 

sach umiejętności. terenu wysiawowego. Warto "yć. 
©proczsku wów cO PUOKURWATÓŻNYCM ŻĘ ES ->S>>S AH 

okolicach kraju są zakładane hezpłatne . PERA 

obozy W. F. Obozy te różnią się od] Zwiedzajcie 


kursów tem, ze tu nie tyle chodzi o szko- 
lenie instruktorów i specjalistów — ile o 


P. W. K.w Poznaniu. 


stworzenie wzorowych warunków pracy. | p s, 
Młodzież w obozach rozwija się| 
nietylko fizyczme, obcując z przyrodą, Kalki pergaminowe, płócienne, 


ale 1 kształci charaktery, Życie obozowe 
uczy koleżeństwa, solidarności, porządku, 
pokazuje naocznie skuiki rozumnej orga- 
nizacji społecznej. Tam każdy ma Spo-; 
sobność wykazać swoje umi:jętnaści — 
bogactwa duszy i ciała. 

ı Chociaż obozy są organizowane ña 
wzór wojskowy — to jednak tryb życia 
w nich nie pachbie koszarami. Jest tam 
nauka w pojęciu szkolnem, a ćwiczenia 
sportowe, uprawiane w warunkach jaknaj- 
bardziej pomyślnych, dają dużo zadowo- 
lenia » zwiększają szybko sprawność fi- 
zyczną Cwiczących. 

Opozy więc powinny gromadzić 
razem ludzi wszelkich zawodów i stanów, 
gdyz wówczas dopiero spełnią swą rolę. 


papiery rysunkowe, kalki hekto- 


graficzne i maszynowe poleca 


Kalisz, plac 11 Listopada 33, 
iel. 104 (dawniej Gł. Rynek). 


RETE autobusowa 


„AUTO-POGON” 


APARATI. FOTOGRAFICZNE 


od zł. 25 


poleca: 


A. BARASLKIE "u 


z Kalisza do Brzezin 
wyjazd o godz.: 6.30 i 16.30 


Na jarmarki 


[i 

| - 

| z Brzezin do Kalisza 
| wyjazdy z Kalisza o g. 6, 6.30, 7, 7.30 
| 


| wyjazd o godz. 7.30 i 18:30 


Przyjmuje się również zamówienia 


à KALISZ, Marjańska 8. + 4 
Fa Komunikacja autobusowa 
i Tamże wielki -wybór „Auto-Pogoń* _ 
przyborów WEAR K. « Graczykowski 
142 Koźminek, tel. Nr. 11. 


Ua 


n 


Jako Syndyk Tymczasowy masy upadłości firmy „Hamburger 
i Liberman“ Kaliski Młyn Parowy, zgodnie z art. 502 K. H., wzywam 
wierzycieli pomienionej masy upadłości, aby w ciągu dni 40- stu, licząc 
od dnia 1 lipca 1929 r. stawili się osobiście lub przez swych pełno- 
mocników w mej kancelarii, lub też w Sekretarjacie Wydziału Cywil- 
nego Sądu Okręgowego w Kaliszu, celem oświadczenia, z jakiego 
tytułu i jakiej sumy są wierzycielami upadłej firmy, oraz złożenia 
tytułu swej należności. 


(—) W. Kamiński 
Syndyk Tymczasowy i Adwokat 
Kalisz, Plac 11-go Listopada Ne 23. 
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det Mannschaftsmangel*). Na dalsze zapytanie Rządu, 
czy Niemcy rozporządzają tym czynnikiem, Naczelne 


na to kategorycznem „tak* ich mit 


(Darauf antworte 
eine bestimmten „Ja*). 


Marszałek Foch. 


(Człowiek i Wódz) 


Przemówienie posła Stefana Dąbrowskiego, prof. Uniw. Poz- 
nańskiego, na uroczystej akademji w Kaliszu. 


Jak było wówczas po drugiej stronie frontu, 
w Wielkiej Kwaterze Niemieckiej, której doktryna i czy 
ny wojenne tak wielu ludzi oślepiły w Polsce i bodaj, 
że do dziś dnia oślepiają, aż do zaniku zmysłu kry- 
tycznego? 

Gdy bierzemy do ręki jedną z najbardziej poucza- 
jących książek: „Vorgeschichte des Waffenstillistandes", 
zawierającą dokumenty `z okresu poprzedzającego kapi- 
tulację niemiecką, to widzimy z jednej strony nerwo- 
wość, ryzykanctwo, bezradność Naczelnego Dowództwa, 
które było w Niemczech wszystkiem, z drugiej strony 
stwierdzamy większą przezorność, opanowanie się w 
tych tragicznych dla Niemiec chwilach Rządu, który 
był niczem. 

Na zapytanie Rządu, jakie są szanse zwycięstwa, 
Naczelne Dowództwo odpowiada, że na zachodnim 
froncie decyduje wynik liczbowy („lm Vesten entschei- 


Dowództwo cdpowiada, że w kraju, poza najmłodszym 
rocznikiem ur. 1900 roku, brak już zupełnie mężczyzn, 
zdainych do walki. Gen. Scheuch wylicza inne Źródła: 
60,000 nzdrowieńców, 50,000 jeńców, którzy wrócili, 
20,000 można wziąć z poczt; Nachmusteurng i Niemcy 
zagranicą dadzą 5,000. To jest dno ludzkich rezerw. 


Na. Radzie Ministrów i generałów z dnia 28-go 
października 1918 r., gen. Ludendorff, von Gallvitz, Mu- 
dra wszyscy są w zgodzie, że upadek ducha jest po- 
wbdowany głównie tym faktem, iż stany jednostek bo- 
jowych nie mogą być uzupełnione. Brak w dywizjach 
średnio połowy stanów piecholy, a niepodobieństwo 
wzmocnienia ich czyni koniecznem przewidywanie, że 
nowe straty nie będą juz mogły być uzupełnione. Front 
załamuje się z powodu braku rezerw i upadku ducha 
przerażonej tym brakiem armji. 


I gdy trzeba było siły zachować na decydujące 
uderzenie końcowe, zawiodły czynniki liczbowe 1 przez 
to siła moralna. 

Kiedy w lipcu 1918 roku admirał von Hintze, 
ówczesny Minister Spraw Zagranicznych, udał się do 
Kwatery Głównej przed objęciem swego stanowiska 
i zadał Ludendorffowi formalne 1 Ścisłe pytanie, czy 
nieprzyjaciel będzie pobity w ofenzywie rozpoczętej 12 
lipca w sposób stanowczy i ostateczny, Generalny Kwa- 
termistrz odpuwiedział dosłownie: „Odpowiadam Panu 


Trudno © mocniejszy dowód zupełnego zaślepie- 
nia we własną siłę materialną i brak trzeżwego sądul 

W tem zestawieniu poglądów po obu stronach 
frontu na syluację uderza nas rownowaga wielkiego 
umysłu Focha, wyrosłego z pnia kultury łacińskiej, 
w ocenianiu całości, czynnika liczbowego i moralnego, 
siły rnaterjalnej i duchowej w przeciwieństwie do ryzy- 
kanctwa niemieckiego dowództwa. 

Ta równowaga w najtiagiczniejszych chwilach, 
jakie przeżyły armje sprzymierzone, nigdy nie zawiodła, 
nie pozwalała się przerzucać od skrajnego pesymizmu 
do graniczącego z szaleństwem optymizmu Ludendorifa, 
ograniczała ryzyko, oszczędziła siły narodów, doprowa- 
dziła do zwycięstwa. 

Wielka bitwa Marszałka Focha, rozpoczęta kontr- 
ofenzywami, które naprawiły klęski 21 marca i 27 maja, 
zamieniła się od dnia 25 lipca w wielką bitwę ofen- 
zywną, stoczoną według zasad napoleońskich, gdzie 
wola i koncepzja wodza mie zdołały uledz zbyt wielkim 
zmiekształceniom pod wpływem rzeczywistego przebiegu 
zdarzeń. 


(D. c. n.). 
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Wydawca Mieczysław Janowski. 


Drukarnia Ziemi Kaliskiej, Kalisz, Aleja Józefiny 


na wycieczki zbiorowe 


